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Odbudowa Galiw i wschodniej
Szybko poŁit»ii)jye oswsiiMKkŁOiuo ferajn, 

zajętego 1*2367; bandy ukraińskie. Zgodno 
doafcsienia w  wszystkich wyrzwolanych o- 
koUe sbwieedlzają, fe  wsaęctafe ludność ca
la, niofylfao połsikją, ale i rosłai, w ita zwy- 
oię&leh wojowników pałskatóh z  najwięfc- 
K ą radością, jako oswołKidKsciełi z pod 
władzy dwfeicfa i bezładnych randów ukra
ińskich. Pow rót ra jdów  poiskfch uważa ca
la  Jedność za zapom edź b<api«ta0fńBt.wa: 
jewszeohnego, łada psawinago i spofcojo.

wBohodnao, .zaęks»a pięcktetnkn 
stan ort wwjonmm, giwołbOTmie p-okraebuje 
spokoju.

J a k  będą utulał mmądzciie stosunki 'współ
życia ludności reskiej z  Poftafcam -w zio- 
bńacfc rnasldiołi, złąceonych w Rz.-.zypt*?!*)- 
fitej W jednolite państwo a  Polską, należy 
to w pierwszym rzędzie od sposobu eałsr 
iwienia fcwestyi granic wacfcodsmcfc Polski 
przez kongres pokojowy w Paryżu. Podo
bno preyjdfeie nasn czekać aa  to  już nie dłu
go. Następnie pnzyjdaio kołej na  ustań  o- 
dawcce okrealccic stosunku ziem Buekiok 
do państwa, jetk oŁeż koriatjyftocyjBęgo sto
sunku. pofekfej i ruskiej ludności tydh zaora. 
W ptno vm ówieuśu marszałka, wygłoassoine-m 
w Sejmie, *®y nadeszły do W arszawy pier
wsze wieści o zwycięskim pocbodtzie wojsk 
polskich w Gołicyi wschodniej, świetnie o- 
kreśłono psnyszłe sboeiunM obu narodowo
ści, znrnieaatująoycli nasz kroj:

— Możemy zapewnić — mó m ł mansp .̂- 
łek — że cały naród połałd pragrrie sokoń- 
ezensa narzuoouoj nam wojny z Rusinami, 
I zgodnego współżycia rnSSonów ra m y  oh 
rodaków z  tym  pokrewnym nam  narodem. 
Współiy d e  taikie będzie konśecmie i możli
we tylko na  podstawie wzajemnie lagWTb- 
sajitowuuiej wolności wyznania ł jąay t» , 
orau pewności iyoaa i rmenia.

Jednem  słowem, r ó  snś sńj ż a d n a m  P o 
lakowi, praiemocą najzueać Rrsanom mro- 
jej narodowości tak , jak  n o n  asunym cfccśe- 
k Prusacy narzucać narodowość niemi ecką, 
albo ezynowmct sro carskie narodowość ro- 
syjdeą. J a k  od wieków bywało, tak  I ŚM& 
w njonm o abosunM poenięcky P c ta łam i i 
liusimuiii —  jak  i  z  Litwą, pow iaar byś, 
i Bśewątntewie będą aregujówane wadbig 
zasady. „Wołni ł  wokiycu, równi ł  równy- 
aał*

Oo innego jednak mi1' w obopółuywb «to~ 
stmkacb poiityoznyicżi i spoiar/jiych, a  eo 
im  ego roarachunki se zfarodnsarzaim. Rca- 
racliunld indyw-ickiaine ze sprawcami ty lu
nieszczęść, fcyiu ^Jaropncióci deakkii, jakie 
woiina ukraińska na  biedny fenaj n a «  śoią- 
gnęta, to nie ,jct>t ani po iitjx roa ani narodo
wa spmwa, ale jCat rzcccą sprawi ecGśwosci, 
t  j. rzeczą sądów ikamnych —  wediog pra
wa woj.isinego i to wojskowych. Przed są
dom powinni według praw a wojomiego od
powiadać ci ambitni prowineyonałni adwo
kaci i dzienniikŁrae m acy, k tó rey  dtadi się 
ocjzołocnć pcwP >a'Mrf,w iiami i czynuą pomo
cą Niemców, i wywołali tę  wojną. Jea t ich 
garstka niełiczna. Oprócz nich należałoby 
pociągnąć do tnipowied&i.dności tyoh zbro
dniarzy, przeważnie mlcikosów, prząjętych 
^idsealami14 hajdajmeków-, ktoctay o s o b i 
ś c i e  b isli udciH-ł w  sąraszliwyeh mordach 
i rabunkach podcBas MUanmesdęciny cb 
rządów ukiaańrruiej j*piui>liki 0  ile który 2 
nich usunie się z pod kanzącej ręk i sprawic- 
dliwoóci przoE. ucieazkę — Bzcaęślłwąj dro
gi! Byle tylko nie w tacał tu , dalej wdohrzyć 
-w kraju.

Dla reszty zbałamuconych — ałimoatya-. 
Radykalny obrąckunek s  ni liczną zre

sztą garścią radykałów  ruskioh, którzy te r
roryzując suchv-ale ruskie apołoeseństwo, 
kierowali całą tą krwaw ą aw anturą hajda
macką, Bogu dzięki, pząyigasającą już te
raz, jaką tej zimy przeiyKśiny —  jest ko- 
niecsnością Za calóko pobUMęta wspania
łomyślność w tym  względzie byid/y- błędem 
politycznym, gdyż byłaby wyzyskana do 
szerzenia w masach fetdu nuddego praeko- 
uania, iż rząd polski sam  uznaje, że niema 
tu  miejsca dla mego, bo „nie śmieu, „nie 
ma odwagi1* wobec ukraińskich h e r  o j  ó w 
tak  postępować, jakby i-ostąpał *, ni«d ua 
jeyo miejscu każdy inny r-ząd silny.

Trudne będą teraz mieli zadanie mężowie, 
kierujący sprawami kraju. S taje Iwwiem 
przed nimi obowiązek wrd im yć te ołbrzy- 
mie, dotąd nieznaue i niepraktj’ikowrane wy
siłki, jakie są potrzebne, by pray wrócić _ w 
żyriu na»ze.u goapodarczem stosunki no:- 
maine. Cale nasze rolnictwo, przemysł i 
haLdeł są wypadkami wojennymi, SEiileją- 
cyrni niemal już od lat pięciu nad naszyta 
krajem, niesłychanie pogmatwane i poszar
pane. Ażeby je na nowe wprowadzić w rucli 
prawidłowy, potrzeba do tego śmiałej ini
c ja ty w y  i polnej energii działalności —  
potrzeba działania nie wediug starej prak-

i wysUuTC-aająeynń środkami, aie śmiało, we- 
I dhig wzoru natoodów, jwtzo^ąicyoh światu 
iw kulturze ekonomłccnej.

Ażeby jednak wzbudzić w  eałesm społe
czeństwie pOk®cboe do ta&śch wysiłków 
natpięcśe dtaoha, dobrą wolę d o  pracy w y
tężonej a  zgodnej, wyjfcpwaiaść w pokony
waniu małpich, ale ticrfMf taśe<Aęcająę.jTb 
tnadcości, odiwagę dt> przedsięwzięć wiel
kich i śmiałych —  do tego pctefc&ha na- 
fcełmąć zroEEtiniarićem znaczenia i oeiu ta
kich prac ja& nfijszerazych mas Łudnoćci.

Na masy możnis; jaćfctak wpływać, i nie
mi kierować, tylko ppjroz organa lokalne — 
gnunami i pow iatom  —  oaySi m ówirc kon
kretnie, wedłsig oa tayd i e^osunków, puzez 
łąezuą d-daialri, <ść sfcaroafcw I Rud powfe.to- 
wych. ilaęą one wpływ potęaay zarówno 
na polski| jak  i n a  rtttóką hnłanść, m ają zna
jomość potózeb i stosunBtów tej kstoo&ii, i 
z małymi wyjątlranai ite.potośdiaśą najlop- 
szeoii e-lłairf aitolatótuahiedśl dsunoj okolicy. 
Eksjieryfaca^ów z L iw . ,^uęttomi zaufania** 
pp. e toóerów  widdsSlśmy deró. Kito a a  na
bożeństwo do sterej au toyaek ie j bkmokra- 
cyi, niech staua się przosKczepić jej eastody 
dtanfenia <k> Ritoczypoeiudilbe^ potełdęj. Mrie 
się wydaje rajc-ynfróiniojszem pKłwoieć do 
działania d ać  ourodzemom kroju nnrodata- 
ryuarów ogsMu tudności- yukfcfe na nmae ma
imy, t  i. Raldy gnafeime w miaelteich w iotszy d i 
1 Rady powiatowa, pr-/y wspóldtóaidniu 
ówtetłóiio I po  obywił-toitsbu uaipioeofcionsgo 
■ńui^i urzędniciiegpa, jak i tialioya w erzo 
autouomit umfeła sobie wychować.

TEOFIL MERUNOWICZ.
Lwów, 28 nmjsi.

Nmn komisja paryska.
(KoMpotudenej* „Gttosa Kerods").

wanie tej kwetitj-i, gdyi pozory i kbuustwa mo- : rywto to tóe WEruszyło. Za/lekretował więc ż<*

Paryż, 20
Do wfcća komhąą feen^rosowych p n yM a Jt- 

«Moe } dna: Koroisfa do eprow oowyeh państw 
(dee et&tf aoavaoas) Tydsień tema pewetnl 
i podobno pucuje Btałyehsaio jakró. Wcbo- 
ś z ą  do .i«j pp. Bertbełot (Fraaocu), a  Mw.ino 
(Wiecty, >o etroay Aogtii Modey i Amory ko
tka. w C c >db» kondeys giówejeh eaooowśw — 
j I m  pttkwuoeoa pcineipalta**, jak traktat osta- 
tecooe BOEwał: Anglię, Staoy ZjednrtiO*. A. 
P„ Fraacy% Włochy ! Japonię, lane narody, t. 
j. te nowe państwa, o które chodzi, autte będą 
ducha. jn w  kmaiayę dła wjpowiedzenia 
•wago e lurfa, ale do kemieyi ale webodaą-

Wiec e aoa — bee nar Jakie tam oprawy 
mogą wchodaló do tej koimojri? Tajemnicą 
okryte eą jej obrady. Ale kto n a  traktat, mo
że się łatwe domyśleć. Zastrzegł on, 14 w pe- 
waych kwwtyach państwa główne mogą prze
pisać no wy ia państwom różne postanowienia. 
Tak więc komicy a ta bczwątpienia ułoży dla 
Polski i dla Czech przepisy eo do wołmgo 
tranzytu prasa to kraje; ona stworzy paragra
fy, które mają określić prawa narodowe omiej- 
aaośoi narodowych w Polsce ł Czachach, więc 
takie o rasz  żydów. Wystarcay to, by zrozu
mieć, jak jest ta  ksonisya doniosłą. De niej 
takie należeć będzie ułożenie Konwencji mię
dzy Gdańskiem a Polską. Te będzie ponctum 
salieps w kwesty! stanowiska Polaki do Gdań
sk*. Przepisy traktatu o Gdańsku są niedo
stateczne, jeśli się już pominęło znane fatal
ne rozstrzygnięcie co do jego stanowiska po- 
U tycz u ego. Częściowo konwencja mogłaby je- 
eaeae zaradzić, rozwijając przepisy trsktaiu  i 
dodając nowe w sprawach, które zostały pomi
nięte. Do pierwszych należy kwesty & poczt, te
legrafów, telefonów, gdy' niezbyt jaenem jest 
postanowienie, iż mamy je mieć, ale tylko co 
do połączenia z portem; a w stosunku do mia
sta? a 1 westya kabli? Nieścisłe gą dalej prze
pisy e języku polskim w Gdańsku. Do pi-sta- 
nowień, których brakuje, należy też kwestya 
wojskowego obsadzenia miasta przez Pofekę, 
monety, wspólnych praw, zwłaszcza eywflncgo, 
handlowego, wekslowego, morskiego i t  i  

Skład komisji nie daje nam dość pewnych 
widoków, oay nasz punkt widzenia będzie na
leżycie zrozumiany i oceniony. u . a.

gą zaskocoyć naszą dobrą w farę.
Storę przysłowie: „Dobrzo temu kłamać, kto 

przybył z daleka**, stor o je się cudownie wła
śnie do tej sprawy. DeJogaeya ukraińska po
wiada, że iąpreŁantuje naród, ale trudnoby by
łe w obocaaj chwili ozn&cayć, jego tciytorj tun 
na mapie. Może to dawna Gilieya, przywiązy- 
na do cissarstwa Habsburskiego wiernością, k tó 
ra się nigdy nie zachw iała? Co się tyesy tla- 
loroeyi, to  chcielibyśmy wiedzieć, dlaczego jej 
ludność przyjęto bolsacwików jak wybawców/, 
wypędziwszy 1'etlurę i jog-.- wojska galicyj
skie? Myślę, żo nikt nie odważy eif. twierdzić, 
ii ta  ludność wysłała do Paryża delegatów , 
którzy twierdzą o sobie, ie tą delegatami 
Ukrainy.

Kiedy rosyjscy bohaewmy — czytamy da
lej — posunął się w głąb kraju i opanowali 
Kijów, to jakże wythnnaeayd ich powodzenie, 
praejście do ich szeregów pułków, zwerbowa
nych prze* Petliirę w MćJorosyi, jak nie przez 
ten fakt, że bolszewicy przynosili ze sobą ideę 
jednolitej Bosyi„“

Autor na pod-lawie faktów  z doskonalą zna
jomością rzeczy ndowradnia następ*de, że ruch 
ukraiński jest ruchem  wszczętym  przy pomocy 
Niemiec przez garstkę aferzystów , do których  
ludność odnosi clę wrogo. Następnie autor zaj
muje się kwestyą, skąd Ukraińcy mają pienią
dze na agitacyę i wyzyłame delegacji do Pa
ryża? ! w odpowiedzi opowiada następującą 
operację finansową dyrekt oryatu:

„Traeba wiedzieć, io już owej chwili bank- 
aeiy „ronsaaoskie* ssiały przewagę na targu 
pśenlęłnya w Kijowie. 1’liU‘OBO 050 robi! o- 
kialńskich as 500 rublóukę roayjdią. Dyrokto-

po 88 stycznia rubel rosyjski będzie wart tyl
ko 00 kopiejek, a  po 2 lutego będzie wara tyl
ko 70 kopiejek. Wezwał więc ludność, ażeby 
wymieniła po kurde 100 za 100 banknoty ro- 
cyjskie na ukraińskie. Znaleźli się tacy nai
wni, zwłaszcza po wsiach, co wzięli na seryo 
ten rozkład. Po miastach wyTśmia.eo fdę tylko 
s niego. Ale Ind nicoświoooDy dał Bię chwycić 
w pułapkę i ukraiński bank państwowy, którj' 
przeprowadził tę nczeiwą 0}»racyę, zgromadzR 
ładną rezerwę banknotów ..romanowsćdeh**. po- 
łwalającą panom wdonkom misji ukrainśkiclt 
tez granicą — na opływanie w złccie. Trzeba 
prayznać, że kawał był zręczny i ie  Ukraińcy 
dcetałi banknoty rosyjslJc po cenie niskiej, bo 
w eenie samego papieru'".

To jest treść pierwszego artykułu  u  uiu- | 
gha auter adnwadnia falttnnd ł dokum entam i, 
żo aż do eistatniej chwili Ukraińcy- byli bez-, 
w zględnym i wrogami koalic ji. W  artyku le  
trzecim au to r udow adnia, że bi lorycznie IJ- 
k rs in a  jak o  narodow ość or-obna nie istn iała ni
gdy I powiada:

Członkowie „delegacji ukraińikiej** w Pa
ryżu (patrz Ich noto z JO lutego) w następu
jących niepewnych głowach podają historyę 
^swojego narodn“: — „N a początku było to 
państwo niezawisłe ze stolicą Kijowem, potem 
ze etolicą Lwowem, a ikżuiej była te repu
blika ukraińsko-kozacka ". I te  wszystko! już i 
w następnym wierszu mówi się o roku 1917. 
Oo krótka, to krótka teka historyal 

Autor kończy artykuł trzeci — a zapowie- 
dzśace są dalsze — proj ck tom wielkiej zjcJno-

j  Rosył, złożonej 
śsw teŁ

z autenomifflinych je-

Wspólny front z Rumunię.
Stanisławów w rękach połskłałi.

Sprawa ukraińska w Parylu.

tyki naszej, waiiająco, maiodnsziiio i nio-

Dzioonik paryski ^ a  Vois Nationale“ za
mieścił pod wspólnym nagłówkiem „Z tajemnic 
rosyjskich1* s&ereg artykułów, napisanych przez 
Francuza, który świeżo powrócił z Kijowa. Ar
tykuły te uderzają niesłychanie gwałtowni-1 ze 
stanowiska rosyjskiego na Ukrainę, Ukraińców, 
a szczególni* na ukraińską delegację w Fary
żu, usiłującą wkraść się w łaski konferencyi po
kojowej.

„Od pewnego czasu — czytamy na początku 
tych artykułów — publiczność i mężowie sta
nu koalicji są przedmiotem propagandy gorą
czkowej a podejrzanej zo strony garstki ludzi, 
którzy powiadają, że są reprezentantami dy- 
rektoryatu, czyli rządu ukraińskiego. Nie jest 
więc dla nas bc-z interesu dokładne przestudyo-

Wacszawa. P. A. T. KomasMutt sztabu ge- 
asralnegu z dnia 88 k  ».:

Jtreast gałieyjdd: V  nituzidą dok 25 k. a . 
p ok fa  orgwtbmtyj. w t jaiŁowa sawtadnęk Sta* 

iwoweaz 1 rezhroSa znajdujące *Sę taro od- 
ckraińskie. Czwarta dywizja piechoty 

pod wodzą generała Aleksandrowicza zajęła w 
dofa 27 h. aa. Kałusz, Halicz I w tymże dniu 
wkroczyła de Stanisławowa. Przed przybyciem 
wojsk naszych wszystkie instytucje publiczne, 
magazyny wojskowe 1 mosty obsadzone były 
przez polską Organizację wojskową. Mosty na 
Dniestrze w Niiniowie na wschód td  Stanisła
wowa, w Jezupoiu i Haliczu są w naszym po
siadaniu niezniszczone. W Stanisławowie zdo
byto kilkanaście dział, kilkadziesiąt kulomio
tów I wieHde zapasy amunicyi i pjateryałów 
wojennych. Na południowy-wschód od Doliny 
trzecia dywizya Legionów zajęła pod wodzą 
jenerała Zielińskiego Roimatów, gdzie w na
sze ręce wpadło 300 jeńców, tabory i duże za- 
paay amunicyi i broni. Na północ od Dniestru 
osiągnęliśmy linię Zgniłej Lipy aż do Przemy
ślan. Łączność z wojskami rumuńskimi, któ
ra dotychczas była utrzymywaną przez lotni
ków, w dnht 27 b. m. bezpośrednio przez nu
to* oddziały nawiązaną została. Nasz cel. któ
ry starowi! jedno s głównych zadań obecnej 
akcyi, t  J. stworzenie wspólnego frontu z ar
mią rumuńską przeciw bolszewikom, któ
rzy grożą inwazją da Galicji wschodniej, oraz 
astriązanio bezpośredniego połączenia kolejo
wego s Rumunią, loetał w ten sposób osią- 
gnięty.

Front wołyński: W okolicy Równa utarczki 
naszych konnych patroli z bolszewikami, któ
rych liczniejsze oddziały pojawiły się na tym 
naszym francie.

Front litewski: Be* zmiany.
Kast. szefa sztabu generał.: Haller, pułk.

Geo.HilMki)ii;iid3e f u i i i E t t i .
Warszawa. P. A. T. Kwatera armii generała 

Hallera, dnia 26 maja 1919 r. Rozlaz dzienny 
do armii:

Żołnierze !
Pod potężnera uderzeniem waszych piersi 

przełamaną została cala linia nieprzyjacietoka 
i pierścień nieprzyjacielski, otaczający Lwów 
ze WBzytokich stron rozpadł się. W zwycięskim 
marszu na przestrzeni 400 kin. posuwacie się

trudy i swoje żołnierskie, k. waese po-
jas nscżs nagrodą, bo atjssyde ta

sobą okrzyki wesoła tysięcy ssse połskUfc, bo
wftąfc was radośni* ndeszksńoy tej ekrad, po
U t a j  kroczjeir, jako zbawcy i  jak* rdesący 
wyzwoiani* f sapowindż jasnych dal po nocy 
anMEoaj, wśród której panowała x  TĆŁia i 
dychać byio jęki nieszczęsnej, oci kancj lud- 
noóoŁ Id-iścf*, jake jednolito, L u n , armia na
rodowa, pdska, składająca się z oddziałów 
poybjłrcfc s wszystkich stron Polski, ramię 
pirsy ramiunhi walcząc, jaiio prawi synowi* oj- 
osyzny z zapałom, odwagą i męstwem, wskrze- 
•sając świetae tradycje dawnych wojsk pol- 
skich. Żołnierze! Boiska ca to patrzy  na t o .  
na waszą idezłomność i na wasze poświęcenie 
t świat cały przez was ku Polsce ma zwrócone 
oesy. Jestem tłumny, że wam przewodzę. Nie 
mogę wyróżniać w aszych czynów bohaterskich, 
bo musiałbym zasługi w szystkich podnieść. 
Dziękuję wam, oficerowie i żołnierze. Tym, 
którzy swe tycie bohatersko złożyli w •Cerze 
ojczyźnie, c**ść i chwała. Pamięć o ddelrym 
dowódcy 8 p. ułanów majorze S t r o ń t k i m  
l dowódcy batalionu pa a u majorze H a r t -  
m a f i t k i m ,  oraz poległych oficerach i tołnie- 
żoeh nie zaginie. Nazwiska ich będą zapisane w 
księgach zasłużonych ku wiecznej pamięci przy
szłych pokoleń. Z praw dziw ą radością i wdzię
cznością muszę wspomnieć o waszych dowód
cach, pozostających pod bezpośrednim i moimi 
roekazami, którzy przyczynili Bię do odniesie
nia tak świetnego zwycięstwa. Znakomicie 
pra«provadiona i obm yślona przez geaerała- 
poruc.n L a K a r n i c k i e g o  akcya na Łuck 
uwieńczona została rwycięstwem, w którem 
odonaczył się zwłaszcza oddział majora Boń-  
c s y - U s d o w 's 'k ‘i‘e‘g‘0 z pierwszej dywizji 
strzelców gwnerała B e rm .b.ayd1̂  oraz dziel
ne, jak zawnse, pułki ułanów, pierwszy Krecho- 
wiecld i piąty pułk pod wodzą pułkownika 
S e c h a c z a w s . k i . e ^ . o ,  który został ranny 
w tej wyprawie. Grupa operacyjna ptd wytra- 
wasm odwództwem generała  A u d r y e_g o, 
dowódcy pierwszego korpusu strzelców, oraz 
grupa brygadyera M i n k‘i tćwdtoh-.to, natrafia
jąc na bardzo silny opór na'linii Poryek—So
kal—Żółkiew z powierzonego zadania świetnie 
się wywiązały przez konsekwentno, planowe 
postępowanie naprzód, łamiąc opór nieprzyja
ciela na wszystkich liniach obronnych i zaj
mując całą północno-wschodnią część GaJicyL 
W walkach odznaczyła się druga dywizya 
strzelców generała M o d l o n a ,  zadając nie
przyjacielowi wielkie straty, oraz pułkownik- 
brygadyer Minkiewicz ze sw oją grupą wojska, 
świetnie przeprowadzonym atakiem na Ka
mionkę Strumiłlową, zdobywając wielką ilość 
materyału wojennego i taboru kolejowego i o- 
siągająo linię kolejową Lwów—Brody. Boha
terscy obrońcy Lwowa, dywizya lwowska, pod

dział polieya lwowska oraz oddziały kobiet, za
cięte próby nieprzyjaciela jmsełamania frontu 
i wypierając go i  zajmowanych pozycji. Na 
specyalne wyróżnienie zasługuje doekonałc wy- 
kouane zdobycie Kulikowa, oraz brawura uk- 
«syi lotników eskadry lwowskiej. SpocyrJnio 
muszę wyróżnić grapę operacyjną generała 
I w a s  tkL e.w  i c z a .  Wypróbowany ten do
wódca, mając obok siebie dzielnych genera-uw, 
dowódcę 8 dywizji Legionów ganerała Z i e- 
J i ń 8 k i e g o, 4 .dywizji generała A 1 e*k: -'a*n- 
dVo‘wŁi cz a ,  skon tonowanej dywizji genera
ła J ęd r h t e ‘j e'w‘s k.i.c.g.0, w sk ła i ktdrci we
szli dzielni Poznąńozyęy pod wodcą pulirowni
ka K o n a r z e w s J t i e g . o ,  oras grupa pułlo- 
wnika S i k o r s k i e g o ,  zabulona już w o- 
bronie Lwowa, swytięBkizb marezem po pize- 

W dra- j łamaniu energlcroem aierprzyjacłelskith pc„y- 
cyi, nie znając przeszkód, pędząc rozbitą aj mię 
przed sobą, zdobyły najważniejsze miejscowo- 
ści naszego przemysłu, Sambor, Drohobycz, Bo
rysław i zajęły Stryj, Bolcehów. Chodcrów, 
Bóbrkc i Gliniany. Wyróżniam spot-yalnio .sztab 
armii, złożony z oficerów armii francuskiej 
I pofslaej, którzy zorganizowali go w krótkim 
czasie, pod każdym względem dowiedli uzdol
nienia fachowego, oraz sprężystości. Muszę 
zwłary,caa podnieść nazwiaka szefa sztolni puł
kownika A l l e g r i n i ,  pułkownika I w a- 
n‘o*w‘s k i e g o, oras szefów wszystkich I.iurj 
zwłaszcza zaś ezefa S biura, pułkownika N << c- 
1'a. Nie mogę nae wymienić zasług szefów szta
bów grup, którzy operacje w szczegółach przy
gotowali i przy boku dowódcy prowadzili, a 
mianowicie pana pułkownika K e s t-1 e r a, puł
kownika M f l i R s t i i r * ,  dolej pana pułkówni- 
ka P j ^ s ^ ^ T o e k l e g o ,  pałkcwniks M*i*:a- 
R y l s k i  *.g.o. b ę ita n a  R o t  w‘a,d*o‘w‘s*k‘t‘e- 
g*o, kapitana M acJł4Ld*sJci * g o I wszystkim 
im dziękuję u  tok owocną współpracę. Żołnie
rze! TTisrzę, ie  uadal wytężycie wszystkie siły 
t  doprowadztefe do ostatecznego, zupełnego 
rosyei stwa aa chwalę Rzoczypospolitoj. Na- 
prsódl Józef Haller, dowódca aimii.

Ukraińcy mordują kapłąndw.
Ks. Ancyfcikup B i ł c c e w s k i  wysłał i t  

Lwowa da Pretydenta P a d e r e w s k i e g o  
deperzę taj treśsl: „Dortoazą # tern Panu 1're- 
zydentowf i  proocę e tero powiadomić człon- 
ków k o n g res  pokojowoge, że Ukraińcy ub'ę- 
pojąc przed wojskiem polskim  mordują kapła
nów 1 beżbronny Ind polski.

BtwicnLółem jui dotychczas, te  w samym 
powiecie h ra w id n  zamordowano 4 kapłanów: 
O d y ż e w a k i e g e  z* Szkółmk, H e u t -  
8 eh  l a  i  BOti szlaohackiej, C z a r n i k a  z i\i- 
stomyt i B l i c h a r s k i e g o  t  Rak owca. 
Ofiary lada idą w setki I tysiące. Jako biskup 
katolicki i Polak nie mogę być wobec tych fa
któw urągających prawom Boskim i ludzkim 
obojętny, żarom zatem świat dowie się dcki.i- 
dsi'9 •  zbrodniach, wołających e pomstę do 
nieba, spełnianych na bezbronnych kapłanami 
i Judzie naszyai ■— jud Ćfriś protestuję uroczy
ści* wobee Boga i eywiliaowanego świata 
przociwiio tego rodzaju barbarzjto.sto/u, a przy
wódców ruchu nktońskiego powołuję przed 
sąd najwyższych bębnów kongresu pokojowe
go. f  Józef Arcybiskup.

ciągle dalej, przełamując ostatnie wysiłki raz- wodzą pułkownika S t r z e l e c k i e . g . o  i bry-
proszonych, cofających się w popłochu i zo
stawiających za sobą zniszczenie armii nieprzy
jacielskich, wyzwalając prastare liornic polskie 
z pod ucisku barbarzyństwa i anarchii. A za

gadyera pułkownika M ą c z y ó a k i e  gu>, wy
próbowana jnż w długich walkach o obronę 
Lwowa, okryła się nową sławą, odpierając w 
krwawyeh kontratakach, w których brał* n-

Paderewski w Paryżu.
Wiedeń. P. A. T. Wied. Biuro kor. donosi 

z Wersalu: Paderewski przybył wczoraj wie- 
caoreiu do Poryta. W rozmowie z współpraco
wnikiem „Ifatina** oświadczył on, żc przybył 
na te, ażeby wskutek polecania polskiego Bej- 
mu prosto aHantów o upoważnienie możności 
utycia polskiej armii nie tytko przeciwko bol
szewikom, sle także przeciwko Ukraińcom. 
Paderewnki się spodziewa, te temu tycz min 
stanie Bię zadość.

0  pOiiioc dla Polski.
Paryż. P. A. T. Radiotę!, ntacyi poznań-łc. 

Gustaw Herve zastanawia s4ę w artykule w-tę- 
pnyro swego pisma, czy Niemcy podpiszą trak
tat pokojowy i dochodzi do wniosku, że nic 
im hmego me pozostaje. Wekosnje on przytem 
na zbrojenia i intrygi Niemioc w częściach, 
które mają przypaść Polsce i radai, aby ent an
ta  zawczasu poczyniła środki zaradcze, aby' 
przyjść Polsce z pomocą. Henre obstaje gorą- 
oo przytem, aby fiofa en ten ty stała w pogoto
wia w Gdańska i wylądowała oddziały wojska 
w razie potrzeby.

t a  m  a U e w i  aesSa-aalaj
Biuro prasowe donosi z C i e s z y n a :
O przebiegu konferencyi Paderewskiego z 

Masjarykiem prasa czeska baadte mało dono
si: Premier polski przedstawił poglądy polskie, 
Massaryk sformuowai Btanowfeko czeskie — 
poza tom, nic. Z głosów prasy przebija się je
dnak pewna niechęć s powoda obrania Krako
wa aa miejsce konferencji. Zdaniem „Venł -> 
va” panują w Krakowie nienormalne stosunki, 
ponieważ tamtejszy nąd poboeroty robi szyb-

/
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ko, co zakaże Warszawa. W pfcffiłjóii praskich 
pokutuje jeszcze ciągle opinia wyrobiona pr/.oz 
agitatorów ostrawskicli, że c-aly Śląsk jest 
czeski i jedynie przybysze z Galicji dążą do 
oderwania go od „swato-waeiawskiej korony-’. 
Gdyby panowie z 'n a d  Wołtawy chcieli sobie 
zadać choćby troszeczkę trudu, to mugliby się 
w samej Pradze przekonać, że n. p. na uniwer
sytecie praskim jest paru akademików Cze
chów z pow. frydeckiego ,niema natomiast ani 
jednego z reszty Śląska, gdyż ci studyują w 
Krakowie hib Lwowie, jako Polacy.

Jaki iffty pskśj etanmeafa.
„Niemcy krzyczą wszędzie uparcie, te  nie 

ofiarujemy im pokoju Wilsona, lecz pokój d e -  
me»ceau‘a“ — pisze p. Gustaw H.rv« w „Vi- 
ctożre".

„Ból w błąd ich wprowadź*.
Stary Tygrys nie mówił nigdy tókoau, ja

ki* warunki narzuciłby Niemcom, gdyby był 
samowładnym panem chwili. Ale nietrudno od
gadnąć jakie w tym wypadk* byłyby owe wa
rniki. Zacząłby od zburzenia eałego dzieła Bi- 
sinarcka i od wyzwolenia całych Niemloe z he
gemonii praskiej, narzuconej przezeń w r. 1868.

Wszystkie państwa Niemiec północnych, po
chłonięto przez Prusy w r. 1866, począwszy od 
Hanoweru, zostałyby wskrzeszone. Poczom pań
stwa Niemiec południowych byłyby wezwane 
do powrotu do wolności w łosi* konfederacji 
germańskiej, a można sobi* wywbrazić, to Ba- 
warczycy nie czekaliby, aby im te zaprosze
nie dwukrotnie powtórzono. Otóż niochaj Niem
cy odczytują raz jeszcze propotycy* wersal- 
slde: jedność niemiecka, jaka utworzona zo
stała ogniem i mieczem w r. 1866 1 1870 jest 
nienaruszona; rur-tytko jest msaaruszona, ale 
nawet wzmocniona, Bkoro safkmęci* monarchii 
w Saksonii w Bawary! i w innych państwach 
Rzeszy niemieckiej potwoH panom s Berlina 
miażdżyć walcem pruskia ostatnie szczątki 
» ołności starych Niemiec.

To nie wszystko. Gdyby ols było Wilsona, 
;ało lewe wybrzeże Renu zostałoby zamkuio- 
ne na państwo neutralne pod zwierzchnictwem 
Francyi , która zajęłaby na wieerno ejasy 
wszystńe przyczółki mostowa na Remie ad gra
nicy holenderskiej do Akaeyi; aa łat piątaaścio 
zarządzonoby tam plebiscyt, który niewątpliwie 
uchwaliłby wcielenie do Francji, gdyż ludność 
nadreńska, silnie antypruska, zachowała naj
lepsze wspomnienia ze współżycia z Fkarcyą 
między 1792 a 1814 i uchwaHłahy, jak jeden 
mąż to wcielenie. Niemcy zaś straciłyby od
raza jeszcze 6 md. mieszkańców. Niechaj sc 
bie ponownie przeczytają traktat pokojowy, 
który otrzymują dzięki p. Wilsonowi; zastawia
ją im całe lewe wybrzeże Renu i  tylko drobny 
obszar Saary będzie zajęty dla *w«ge węgła, 
jako kompensata za zniszcz*** nsseyełi kopal
ni na północy a  obszar ten zostanie im odda
ny za lat 15, jeśli mieszkańcy upierał się bą- 

f dą j n y  swej narodowośei *e*tocki*j.
Cóż wręoej? Pokój CbotaaenMća nie potwo- 

łiłby, aby w sercu Polski poaoetał*, p k  e&ce, 
niebezpieczne ciało prowincja Pras wscho
dnich, t. j. królewiecki kraj wtem tacki; przy 
znałby Prusy wschodnio Pokcu, która podjęła
by się strawienia toj prowincji łub tes za to-' 
pienia jej półtora mffłona mieszkańców w faH 
płodnych polskich rodzin włościańskich i Pol
ska miałaby na morze szeroki* wyjśeto, które 
ciągnie się od Królewca do Gdadskal a j«*t jej 
wyjściem, nakreślonem prze* przyrodę. NWhaj 
Niemcy przeczytają znów nas-, traktat weisal- 
sik: zobaczą, że, dzięki p. Włkanowi, zachowa
ją w Prusach wschodnich W3zystkc, e» jest z 
gruntu niemieckie, ze całe południe Prus wscho
dnich poddane jest plebiscytowi 1 ie Niemcy 
zachowają w porcie Gdańskim pewną autono
mię pod zwierzchnictwem Polski.

Czy to wszystko?
Nie I
Dla zapewnienia się, że Niemcy zwrócą nam 

chociaż część miliardów, j^kie nam są winni, 
wzięliśmy, jako zastaw, zagłębi* Saary; nie 
bylibyśmy wzdęli zagłębia Saary, którego wy
dajność w r. 1913 wynosiła 13 mQ. tonu — 
będąc panami całej linii Renu. bylibyśmy wzię
li, jako zastaw do chwili ca&owifej wypłaty 
wszystkiego, co nam winni Niemcy, łącude te  
180 miliardami wydatków wojenny J i  — prze
bogate zagłębie węglowa rzeki Ruto, aa pra
wem wybraci* Renu; produkcja tego zagłębia 
przekracza o wiele 100 miL t o n  rocznie i jest 
podstawą całego niemieckiego pnemysłu meta
lurgicznego i wszystkich niemal gałę*; prirmy- 
slu chemicznego.

Wówczas to Niemcy mogliby ryczeć (harler), 
że ich doprowadzamy do prawdziwej niewoli 
ekonomicznej.

Ale niechby sobie ryczeli, nikt, » wyjątkiem 
pp. Marcelego Cachin, Jana Longuet i Ich słu
żalców, nie miałby dla nkh współczucia, na 
myśl o tysiącach niewinnych, których zatopili 
torpedami, o miastach atwartyeh, któro zmiaż
dżyli swemi „bertami1*, o cierpieniach, jakie 
za ich sprawą znosiła ludność fra n c u sk a  j bel
gijska, którą trzymali pod swoim tutom przez 
lat pięć, kobietach w Lille, które były podda
ne — bez różnicy wieku — hańbiącej rewizyi 
sanitarnej, o naszych 1,600.000 umarłych, o na
szym milionie okaleczonych, o naszych de

partamentach północnych, które spustoszyli i 
ograbili tak, że powstydziliby się tego nawet 
Wandale.

Niemcy nie mają pokoju Ółcmenceau‘a.
Mogą podziękować prezydentowi WHsencwi.

 •  ,

uniknięcia 
syłce dziennika.

KRONIKA.
D z iś  d n i a  2 8  m a j a  1 9 1 9  r .

Asy gnaty Polskiej Psźyezki Państwowe
nabywać można: (po potrąceniu procentu):

100 marko we, koronowe, rublowe za 67. Si 
500 * . m i  469.38

1000 „ .  „ za *78.76
£060 * * za 4*98.7ł

10000 -  _ im . 9787 A0

n r 7 ł * r u ; v  W  fana Ż e r  o ms k i e g o ,  W. Szymborskiego, łra.
j J IZ, CZWjr  w  p l ż , -  prałata K. Kaszelewskiago, Ursrałi Brzozow

skiej, Wł. Błockiego, oraz przesłuchani* b. po
rucznika Fr. Głowińskiego i p, K. Głowińskie
go, komisarza starostwa w N. Targu. Sędzia
odroczył rozprawę, eełem przeprowadzenia do
wodów, postanawiają* zarazem zwrócić się do 
władz przełożonych niektórych świadków o 
zwoi ni c-nie ich z tajemnicy urzędowej.

SKUTKI BURZY. Od uderzenia piorunu zo
stały wczoraj zniszczone na strażnicy pożarnej 
przewody telegrafu. — Około godz. 3 pę poł. 
wezwano straż pożarną d* Kobierzyna, gdzie 
od piorunu zapalił ńę dom gospodarza Ma dej- 
czyksu Stcał pożaru* ugaeiła pożar.

ZALANIE SUTBRYN. Z powodu zalania sa- 
teryn interweniowała wczoraj straż pożarna w 
domach przy ul. Dietla 183 i Grzegórzeckie 17. 
Również przy ul. Łobzowskiej od kilku dni wo
da owej nieszczęsnej młynówki zalewa piwnice 
kilkn domów.

REGLTLACYA PŁAC URZĘDNIKÓW KON
TRAKTOWYCH. Biuro prasowe gen. daL ko- 
munikujo: Generalny delegat polecS persona- 
lowi kontraktowemu wypłacać na rade pobory 
miesięczno równe płacy ■ dodatkiem wojcn- 
nym i drożyzn lanym. Zryczałtowani* poborów 
ma nastąpić w najkrótszym caasie dla wszyst
kich urzędników kontrakt owych, podlegają
cych grnmałnemm delegatowi 
W SPRAWIE REFORMY SZKÓŁ ŚREDNICH. 

Z okazyi toczących słę obecnie obrad Krakow
skiego Koła naucz, szkół wyższych nad projek
tami, dotyczącymi przyszłej szkoły polskiej, 
cułonkowie Krak. Kola T. N. 8. W. uchwalili 
na ostatmem zebraniu jednomyślnie u stęp u 
jącą rezolucję, przedstawioną przee porf. Dra 
WŁ Wasnnga: Krak. Kolo T. N. 3. W. stwier
dza, że projekt reformy szkół sro-lnich min. 
wyznań i oświecenia publicznego w Warszawie 
Jest w głównych swych aewuach wynikiem 
długoletnich prac całego nauczycielstwa, zapo
czątkowanych w Kole KrakowukienL,, to wbrew 
dotychczasowej praktyo* wfadS szkolnych zo
stał przedłożony pnem ministerstwo do oceny 
całemu nancsycielstwu i byf jaź p* wydrako- 
wanfo przedmiotem obrad kraJt. kemisyt refo- 
rentów i Koła samego, tak, Se każdy profesor 
rnial dość sposobności de wyratema swego za
patrywania w tej sprawi*, uważa wfąe Kolo 
zbieranie podpisów przez niektórych nauczy* 
cfeH przorflw projektowi, jakoby narzuconemu 
przez miiwsłorstwo, i  pomfcitjclem Koła, ca po
stępowanie nWołnln*.

O OPRÓŻNIENIE BUDYNKÓW SZKOL* 
MYCH. Piszą nam: Prawi* wszystkl* budynki 
szkolne, zajęte na npftal* łub fan* m k  wejeo- 
n*, opuścił* wojska ■ początkiem stresnfa. 
Pomimo teg* w iatesyra ciąga odbywa się nau
ka w v M i szkołach w fudćmufc popeładnio
wych tyBt* t  tog* y n m h ,  i*  repeaeya tych 
budynków zobaczonych I sprzętów odbywa 
Ą  w tanpł* nScswylŚe paw d nem. W c—wach, 
w których aię tyie iw prawla  * naprawie łIo-
ea, spowodowany* wo)a% gózśa dą  tworzy
tyle komitetów, mających aa oda ertwuuą i iśe -
stelaży, powołam władze patrzą s r t  ~j tneAeSą. 
jak młtwłdei eiaruuj* aa^słpuwłodufujbie 46 
**aey goiaiay p a s a m  aa aabawach lab ■ tjf- 
ciach ni* w * me dla r k j  stosownych, a  potóa 
zmpądza dą ją d» sal damwyeh aa aaafcę. Jaką 
korzyść z tej nauk! edanrf, 6* iolwladcr-mle 
fówloletnle doradaf* wytazate.

NOWY GftNNTK NA MIĘSO. Po prwprow*. 
dzonej konferencył z Cechem iwćnlków 1 ma
sarzy magistrat zatwierdził aowe cenniki na 
mięso, ora* na wyroby masarski* 1 tłuszcze 
wieprzowe, obejmujące znaczniejszą zniżkę cen 
tydh artykułów. Od soboty, t  J. od drra 91 bm., 
sprzedawać będą masarze ! rzeźnię,w: mięso
wieprzowe, zamiast po 26 K. po 22 K; tłuszcz* 
wieprzowe, zamiaet po 36 K, po 32 K, a wy-

4 do

Od Wydawnictwa.
Prosimy o rychłe odno

wienie przedpłaty w celu

Z miasta.
P. STANISŁAW SIEROSŁAWSKI, znany 

dzionnikara i literat, przed wojną współredak
tor warszawskiego ,^wi*ta“ 7 powróciwszy po 
kilknletnim pobycie w Petersburgu, Moskwie, 
a ostatnio na Ukrainie, w praejeśdzia d* War
szawy zatrzymał się w Krakowie. Z wczoraj- 
*ym  numereui rozpoenęlińmy druk jogo cen
nych, bezpośrednich wrażeń i ebeerwacyj, k tó 
re niewątpliwie obudzą żywe zajęcie wśród na- 
ezy«h czytelników.

NOWY HYMN POLSKI. W niedaielę dnia 1 
czerwca b. r. o godz. 12  w południe odegra or
kiestra 13 p. p. na Rynku krakowskim nowy 
Hymn polaki, skomponowany przez prof. Mi
chała Swiorzyńskiego, a wykonany przed kilku 
durarrri wobec przedstawicieli Dowództwa okrę
gu generalnego W. F., prezydyum Rady mia
sta, oraz dziennikarzy i sfer muzycznych. Or
kiestra 13 p. p. pod kierunkiem kapelmistrza 
p. Ziunorakiego, rozpocznie tę produkcję o go
dzinie pół do 12 odegraniem „Wieńca Naro
dowego", poezem nastąpi nowy Hyma polski, 
oraz hymn francuski I wTosłd. Na zakończenie 
powtórzony zostanie nowy Hymn polski

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO komuni
kują: Dziaaj po południu „Obowiązek" H. I.a- 
v^dan‘a, wieczorem po raz dragi „Odysa w go
ścinie" Madeja Szakiewicza, który powtórz*- 
ny będzio jutro, w sobotę I w niedzielę wieczo
rom. W niedzielę po południu „Czaplo pióro"
D. Niccodenii‘ego.

Z TEATRU POWSZECHNEGO komunikują;
Z powodu nagiej Oedyspozyeyi ftt Knake- 
Zawadztdego musiała n e tąp ić  zmiana repertua
ru w ty *  tygodniu. I tak: dzisiaj po poŁ „Klub 
kawalerów", wieczorem premiera świetnej sztu
ki ludowej „Czartowzka Ława", jutro I w so
botę „Otello" z występem SŁ Knake-Zawad*- 
kim, w niedaadę dwz przedstawienia „Csar- 
towskioj Ławy".

WPISY DZIECI DO KOLONn W RABCE 
zamknięto Motały w minioną sobotę. Zgfwze- 
rda dziatwy były tak tłumne, ś* Bczbą *wą 
wWokrotnis przewyższyły Hezbę wolryoh 
miejsc, kóre mogą byś zajęta. Kierownik kolo- 
nfl. Dr Otokar L a a  g, dyrektor TOpitala tw.
Ludwika, ma bardao trudne { nfewdzięcsa* sa- 
daałe j r e eprwwadzwzla w/ bore" tyńh M irt, 
i  P*ćiśd p r a w i *  t . r s i ą * *  i f ł m e -  
u y * h .  feUM wmi»|uIM i do kulosR peayjęto 
będą. Z a d a *  to to*  tradutojm  I przykrzęj- 
sm , to  ponri* wtzyztkJ* zgłeezeM dzfod sta
nem ewOgw zdrowia najwymowniej •  pnyję- 
(to 4* M ob8 d ą  proezą. Wobec twardych jo- 
daak s m n U u ,  to  3o  koionfi na pierwszy, 

w a t  zaledwie po 90 dziatwy j 
wysłanej byś może, w szeregach kolonistów 
z konieczności jedynie najbardziej potrzebują
cy, bezpośrednio zagrożeni, znaleźć się mogą..
Tych zaś najbardziej zagrożonych dzieci, nie
stety, dostarczył Kraków taką liczbę, że o przy
jęciu zgłoszonych z prowincji, zwłaszcza ze 
w*Ł gdzie preyua :mnipj świeże powietrze zdro
wiu sprzyja, trudno zapewne będzie mówić.
Pragnąć jedynie można, aby kierownictwo ko- j roby m.asarskie ze zniżką, wynoszącą od 
lonfi, które w tak bardzo ciężkich warunkach [ 6 kor. na kilogramie, 
z calem oddaniem i pośw; 
organizuje, mogło przynajmniej 
najbardziej potrzebującej 
Rabki wysłać i co niemniej ważne w obecnym 1 st.atutn krajewero ZwW.ku Ks. Ks. Prefek- 
r-zasie — w y ż y w i ć .  W tym kierunku wyiia-jtów. 2. Sprawa zjazdu diecezjalnego k«. ks.

przy ul. Txibomirskich. którego ofiarą padł onogdaj 
nauczyciel tzkoly wydziałowej, p. Franciszek 
Chachlowski. Przcprow-wlzcmo śledztwu w kamie
nicy L 3 przy uL Lubomirskich, gdzie mieści się 
oddział straży skarbowej. Dochodzenie ustaliło, że 
strzał nie pochodził s tego domu, na który padło 
podejrzenie. Dotychczasowy przebieg śledztwa ka
że przypuszczać, że p. Cnachlowski padł od ja 
kiejś zabłąkanej k u li

POD KOLAMI POCIĄGU. Wczoraj wezwano Po
gotowia ratunkowe na dworzco towarowy, gdzie 
ślusarz kolejowy, Franc. Ryszka, podczas hamo
wania wozu, strącony przez tłoczącą się publicz
ność, wpadł pod. koła, które mu odcięły obie nogi 
niżej kolan. W stanie beznadziejnym odwieziono 
go do szańtala św. Łazarza.

„WŁAŚCICIEL DÓBR". W związku ze sprawą 
w Łamania do kantoru Raczyńskiego aresztowano 
w Warszawie Władysława t k ^  T a H a p , podają
cego się za właściciela dóbr, przy którym znale
ziono asygnaty poi. pożyczki państw, za kilkana
ście tysiócy koron. Uniłowskiego odstawiono wczo
raj do Krakowa, cciem przeprowadzenia dalszego 

7 tnę* a*
ARESZTOWANIE WŁAMYWACZA. Wczoraj *- 

resztowano tutaj Jana Szywałą, Jat 80, niebezpio- 
cznogo włamywacza, mającego na sumieniu wiele ! 
włamań. Swego czasu odstawiono go do sądu woj v'
skowego, skaa zbiegł.

POŻAR W TAJNEJ GORZELNI. P. Zygfryd 
Gottreich, la* 88, * Wiśnicza, utrzymywał w Wi
śniczu tajną gorzał idą spirytusu. Duła 18 marca 
b. r. zajął się tam spirytus, skutkiem czego po
wstał pożar, przy ktcirym spłonęła e t ó  gorzelni*. 
Gottreich po pożarte umknął, lecz wczoraj przy
trzymano ge w Krakowie.

WŁAMANIE DO KANCELARYI PARAFIAL
NEJ. W nocy t  wtorku na środę nieznani sprawcy 
włamali etą oknem do kancełsryi parafialnej ko
ścioła N. P. Maryi. Bandyci rozbili kasę ogniotrwa
łą i zabrali x niej kwotę kilku dziecięciu koron, ze
stawiając wszystkie, niemająde dla aich możności 
zbvtn papiery wartościowe.

(OBŁAWA POLICYJNA. W nocy » 27 na 88 
b. m. odbyła się obława ooflcyjna pe zaułkach 
miajskioK Pizybraymauo 87 osób Towarzystwo to 
składatło sto przeważnie ze zbiegły oh popasowych, 
rzezimieszków i uliczników.

Z PofeJd I m  świata.
SYNDYKAT DZIENNIKARZY W WAR

SZAWIE. W dniach 84 i 26 k  a .  odbyły dą 
w klubie sprawozdawców parfamwtarnyeh w 
gmachu Sejmu posiedzenia dstofacyi współ
pracowników redakcyj piso* wajerawsk :ch, 
w celu utworzonia rropóLo^ organizacji zawo
dowej pod uaswą; ^Syndykat driennikaray 
watszawskieŁ*. Na sebrajAseh tych prwdje- 
atutowano 1 uchweJooo statat ^adyka its , oraa 
ustalono kandydnCiiry da pmwydyura ł sm ąd *  
Syndykatu. Wala* zgromaduńl* tawstytnują- 
c* odbędtł* dą  w idedslolę dnia 1  ererwea » 
gCKhs. 12  w prtfudnff* w K?« h  *pruwozdarweów 
sejmowyto. Zapn»zei>?a łnifuisss będą totmjr- 
f&ns.

W pracach onrsudiacyjuyth brafi « h k l  pp.: 
Władysław Satorid I Ada* Ssezafanfli (^K»- 
ry «  Wsanawrftft, Łcstatfem thraobra* ! Zy
gmunt gnehawwrfcś („Kuzyw P oaaay^ , F»- 
gnrarak M ag»k t („Prrefldad Wbsworuy*), W«r 
aław tryrtisM („Gasnto W aeaew ulaĄ  WftoM 
NołkowaM ( J T td m m m  Pi.ua— »uy"v, Btotoa 
Gnmtora M S d t y m  P to k H , Jterajr Utewahew-
M  („GoMto F«fcflo^\ W M yuhw  Rauytowekś 
I R  m  (K fA

POSEN-POLNISCH UNZULAESSIG (?f) „Ga
zeta Pol3ka“ donosi o dziwnym, nieprawdojio- 
dobnym fakcie, jaki się zdarzył na gruncie po- 
zuaóskim. Przybyły z Olkusza obywatel — pi
sze „Gazeta Polska" — zademonstrował nam 
blankiet telegraficzny depeszy, wystosowanej 
do Powiania, w języku polskim i nieprzyjętej 
preez stacyę tełegTafi-czną w Poznaniu, z nad- 
mienioniarn: „In polnischer Sprach* unzu-
laesaig". Blankiet ton nosi numeracya: 40—8—i 
19. V. 1919.

OtrrymaiMmy również opaakę z egzpanplarza 
„Głosu Nauczycielskiego", który srysłasry byl 
do Poznania i stamtąd zwrócony. Na starym 
papierze wyciśnięty jest niebieski stempel: )TZu- 
rfick" I dopisek ołówkiem: „Warsebńu". A.dres 
drukowany: „Poważecha* Towarayetwe Wycho
wawcze, Ogrodowa 18, Poznań", naklejony w 
Warszawie, przekreślony jest również clów- 
kiem I zaopatrzony dopiskiem „Unbekannt". 

PUŁK. WROCZYŃSKI — WTÓRY. Gazety 
arsza^rakie don cezą, a  w czasie operacji pod

Łuckiem dostał się w ręce wojsk poidekh pułk. 
ukraiński, MieczyzJaw I.uMcz-WroczyńekL Puł
kownik Wroczyński wrócił się do ge*. Karni, 
c,kiego o względu* traktowani* go Jak* rodzo
nego brata byłego szafa młnśsteisfcwa spraw 
wojskowych, a obecni* szefa sztabu generaine- 
go pn y  głównem dowództwie W. P. w Wieł- 
kiem Księstwie Poznańsklom, gen. Wroczyń
ski oge. ZąuJaniu temu gen. Knrmeld uważał za 
stosowne odmówić.

POŻAR GIEŁDY W MADRYCIE. Z Madrytu 
donoszą, to pożar zniszczył całkowici* budynek 
giełdy. Szkoda wynosi 20 milionów pesetów.

PODZIĘKA ZA NOCLEG. Niejaka f l a r y *  p * .  
rezicka yrzjbyla preed kffku dniami do Wiktoryi 
Cwlerzewwgospodym w Leńczaeh 1 m-oiiła ja 
o nocleg. Ćwierzów* przyjęta ją, z* cm Berezioka 
okradła gościnną gospodynię na 16.000 kor. i zbie
gła. Wczoraj poznała Ćwierzów* swego gościa no- 
eoeg* 1 spowodowała areeztowanio Berwdekici.

Zawiadomienia i komunikaty.
J * ,-^ADEMU UMIEJĘTNOńCI. Posiedzenie vA 
działu fflolegicznogo odbędzie się w poniedziałek 
2 ezerwea o gońł  5 po peŁ Porządek dsdennys 
Jan Otrebekfc przyczynki do gramatyki porń- 
wtnwczefl języków indoeurspejrflek (przedstewt 
prof. Rozwadowski). Dr St. Kot; Geneza Komiiyt

S2TUK PIĘKNYCH. IX H  wystaw, 
P&tukl" w Tow. Sztuk pięknych (pL Sxc*i^ ^ . 
L 4) raapeh.Iooe obecnie fciełaml WladTuIawa 
Jaro( Mego. Ponad » obeslak wystawę następują
cy artyści: Anrrl Aie&towios, Tmpklewieu, Kareo- 
efel, lu tu flu , Pieńkowski^ Puget, Laszeaka,

fDTA Ot oooby, która «&egdaf ekrętną 
jżMyhyht de Lwowa m  SteaAikWwu,

f t o t s i b  wmAąmM dą  * •
w  najbUtosy* cerato g j Tidyfa l  isfcwnllranrr. 

R0Z9IRZELAMB POSŁA RAJMUNDA
x m a r r j L

etrayaa?* JStorwo Pehrkłe* wWoswM 
pującą: Tnforatatorka nasaa zetknęła stę po dro
dze z pewną imeOzcwanką, Pnihą, z Tarnopol*, 
przedzierającą się dą  równiai s ofeszarn ukraM- 
s kie) inwazji 1 ad niej dowtodrfaJa sią, to U- 
kraińcy rezetrzd -H w  oetafnłn e a t o  trunoga 
na calem Podolu ćfcda^nesa, poeła sejmowego, 
Józefa Rajmunda Sehmidt*, p n s m  TH okrę
gu sokolego.

POŚWIĘCENIE SZTANDARU. W Loduj od
było się w sposób uroczysty poświęcsuto aztao- 
dara 28 p. p. garnkowi łódzkiego. PcAwfęcent*

Weiss
kar- 
1 w,kowiaą Hmaytkiewk*, Niwd^owekl,

ADWOKACKA W KRAKOWIE, nwiad*. 
mla pf. 1tetogżw, to  j m a  sądu okręgowego w 
BzoobWw* saprowadaB w tamtejszym sądzi* okrę
gowy* I powiatowym s datom 21 mają b. r. je- 
dnarawws urzędu wde od godz. 8 rano I t  t  m  

jJ ło u
V CC KADCZY CIEŁJ MJZYKL W ntedziclę 

dnia 1  Msmca w saB łntoytutu muzycznego, uL

tua pomoc zamożniejszych warstw społeczeń
stwa jest konieczna.

PODWYŻSZENIE PODATKU GMINNEGO 
OD KINOTEATRÓW. Na pśątkowem posie
dzeniu Rady miejskiej s porządku dziennego 
wejdzie pod obrady sprawa zmiany dotychcza
sowej ustawy o podatku gminnym od wido
wisk w tym kierunku, że od widowisk kino
wych opłacany będzie podatek od biletów wstę
pu w wysokości 36 procent na cele dobroczyn
ności publicznej, a nie, jak dotąd, 20 procent.

katechetów. 8. Terminy snowiełzi. Uprasza się 
o iak najliczniejszy udział.

WYPŁATĘ KOLEJOWYCH EMERYTUR, 
pensyj wdowich i sierocych, tudzież rent Za
kładu ubezpieczeń od wypadków za czerwiec 
19ff- uskuteczniać będą kasy stacyjne, do któ
rych zgłosić sie mają interesowani z odcin
kiem przekazu Poczt. Kasy Oszczędności, wy
kazującym wysokość poboru 1 * orzeceęfliem 
ZskTadn ubezpieczeń od wypadków.

Z SĄDU PRZYSIĘGŁYCH. Z dniem 31 b. m.
Projekt ten jest zupełnie uzasadniony ogromną 1 kończy się dotychczasowa kadencja sądu przy- 
frekwencyą we wszystkich kinoteatrach kra- jsięsłyeh, podczas której zaradzono znaczna 
kowskich, z drugiej zaś strony nadzwyczajuy- j ilość złodziei i włamywaczy. W dniu 2 czerwca* 
rai wydatkami gminy m. Krakowa na ogromnie, rozpocznie, się iwwa kadoocya aądu prrzysię- 
w ostatnich czasach rozszerzone agendy gminy głych.
na cele dobroczynności publicznej.

AKTA K-STELLE PRZED SĄDEM. W tu
tejszym sądzie powiatowym, przed radcą St. 
lizakiem, rozpoczął się onegdaj proce* przeciw 
Drowi Adamowi M u e l l e r o w i ,  oskarżonemu 
przez p. Wincentego, R e g i e c. a, naczelnika 
gminy Zakopane o objazę ezei, popełnioną 
przez to, że obwiniony na posiedzeniu Rady 
miejskiej 5 marca r. b., wśród konfidentów by
łej auetryuckiej K-Stelle, wymienił cwkariycie- 
la, jako „ageata honorowego". Dr Mueller przy
znał, że tak powiedział istotnie i ofiarował do
wód prawdy z przesłuchania świadków: Dra 
Tokarza, prokuratora państwa w Cieszynie, Dra 
Kropaezka z Podgórza, Dra Emila Bobrowskie
go i hr. Lasockiego, dalej z aktów K-Stęfle I 
aktów dyscyplinarnych w oddziale administra
cyjnym generalnego delegata. Pełnomocnicy 
oekartyefcdą, adwokaci Dr K ah  1 i Dr Di eh l ,  
przecząc twierdzeniom obwinionego, ofiarowali 
jako środki dowodowe, przedewszystklem rów
nież akta postępowania admńwtracyjnego, któ
re zakończył* *ię zaniechanie* dalszych do
chodzeń przeciw p, Regiecowi z powodu zarzu
tów „Naprzodu" i Dra MseHera — przeełuofaa- 
nie wybitnych obywateli zakopiańskich pp. Sto-

OKRADZENIE „RODZINY SIEROCEJT 
W nocy z poniedzinflen na wtorek wbrmałi sfe 
nieujęci dotąd bandyrl do zakładu ..Rodziny'
Sierocej" na Zwierzyńcu i wtargnąwszy do sza
tni, zabrali z zamkniętych w*f i komód 25 pła
szczyków zimowych. 40 kosami kolorowych. 46 
ubrań zimowych. 46 ubrań letnich. 80 koszul 
płóciennych, 45 prześcieradeł na kołdry ł łóżka,
25 ręczników. 30 poezewek. nadto ubranie wy
chowawczyni i słnżąeej. Ledwo zarząd fnstytn- 
eyf po dokonanej zeszłorocznej kradzieży na 
Woli Justowskiej zdołał, dzięki współpracy 
pań szlachetnych, wszyć z materyj. nabytych za 
14 przeozło tysięcy koron odzież dla swoich 60 
sierót. Zbrodnicza ręka dokonała obecnie te
go. że biedne dzieci, sieroty wojenne, pozosta
ły literalnie w tero tylko, co mają na *ob!c.
Szkoda wynosi przeszło 50.000 kor.

Piętnując t  oburzeniom bers* na łbrod.nie. 
zwraca się zarząd z gorącą prośba do wszyst
kich serc azlaehótnyeh o rychłe nadsyłanie ofiar 
w naSurze łub pieoaętoyćh, które przyjmuje 
biuro ..Roctemy SteroMj*, Główny Rynek"
A-B 1. 44. --------------

ŚMIERTELNY STRZAŁ. Dzisiaj prowadziła po- „  . .
Beya deefaed—nia w sprwwie tajenudczeg* strzału 0B-łetaóg» Marcina Sucfaona.

PAŃSTW. 2-gi pułk podhala*)kl złożył na pd- 
ską pożyczkę państw. 69.000 kor. Nieustraszo
ne męstwo tego pułku zajaśniało w całej pełni 
na froncie wschodowi. 0ł>ecnł» ot sawrf żobda
rze. przelewający ofiarnie krew za Ojczyznę, 
na jej ołtarzu składają również ostatni zao
szczędzony grosz.

POŚWIĘCENIE NOWEGO KOŚCIOŁA W 
CHEŁMIE. W dniu 27 b. u l ks. biskup Fttbom 
dokonał w Chetrał* poświęcenia kościoła, uraą- 
dzonego % dawnego sotoru. W Chełmie I okoli
cy obchodzono ten dzień Trroceyśds.

MIŁOŚĆ UKRAINSKOJŻYDOWSKA W PRAK
TYCE. W „Ziemi Przemyskiej" czytamy: 
W Husakowie umaTl jednemu z tamtejszych’ 
żydów podczas inwazyl ukraińskiej ojciec. 
Wskutek tego syn wraz ze swoją toną siedział 
na pokucie. Do mieszkania jego wpadłt mo- 
łojcy i chcirfl żyda zabrać dc robót, on jednak 
prosB o zwolnienie, *e względu na ipokutę. 
Wówceas hajdamaey przynieśli hwnffloaię I za
częli grać, a żyda zmusili imhajkaml do tańca 
7. swoją żoną. Kiedy zmęczony ustawał, nahaj- 
kami wzbudzali ochotę do dalszych pląsów, 
które trwały bet przerwy kilka godzin.

ARESZTOWANIA W WARSZAWIŁ Praca 
żargonowa informuje, że aresztowanych I uwię
zionych z polecenia komisarza nadzwyczajne
go, Anusaa, „giełdtiarzy" z „Bristolu", ostrzy
żono, jak areeztantów i ubraao w mundury a- 
resstanckie. Otrzymują oni żywność areeztan- 
cką i nie wolno im dostarczać jej z miasta.

SKAZANIE 12-LETN. MORDERCY. W tych 
dniach warez. sąd apelacyjny rozważał sprawę 
12-letaiego Srula Goldmana, syua rzeżnfta z 
Radomia, który zarznal młodego chłopczyka, 
chrześcijanina, Dobrawewicz* i wrzucił go do 
sadzawki. Sąd skazał winowajcę na 0 lat wię
zienia.
MORDERSTWO W KALISZU. W tych dniach 

w Katon* nieznany sprawca przez uduszenie 
drutem pozbawił tycia ubogiego druciarza,

SZYCH. Dnuto puń -danie z cyklu wyehowaz ta 
MonUttmgm a f l s J f k  sĘ w asbato toto *1 h. m. 
W O M n  t o Zm o m to. « I p d  wtoMMR 
?  w t o d  pnd. Dr D to U tr

atoaktere",
MATOŁA. W |h iin> i imi IY realnem egzamto 

dojraritoM puensnj ośbętdo dą  w dniu 9—4 
czerw są pBuhftmhds kaźtopu dnia * godztefc 
•  ransc

POLSKI CTHĄEEK OGRODNIKÓW w Krake- 
wł* prsy uL św. Toraaraa L 87 zaprasza ezlon- 
ków na t t h u l t  ndiudęcson, która odbędzie aię 
W nśedzkdę 1 czerwce, * godz. S popoL Referat 
wysłoał a. W. Józofik „O hodowli goździków".

INSPEKTORAT HARCERSKI min. wyzn. 1 
ośw. poszukuje miejsc* na urządzeni* kursów ia- 
stmktorskioŁ dla pracowników harcerskich. Po
trzebne sa bedytfH u» pomieszczenie: 60 osób na 
ezaa od 1 do 16 lipce, ponadto na 4 partye, 
każda po 120 osób, na czas od 15 lipca do 17 si’er- 
jmia, wszystkie w jednej miejscowości lub w po- 
Dilzki.h. sddalonyoa najwyżej o 7—9 lrDometrów 
od siebie. Warunki aiczbędne: las, rzek* w pobli
żu, dobra woda do picia i Ł p. Inspektorat har

do pp. wtaścicicH ziemskich 
budynków ua e- 

kursów. A dr« : Nacz.
POŻYCZKĘ I mF-PCK-LOlm naroersin, Warszawa, pl. Trzoch Krzy-

^PODZIĘKOWANTE. Zbióiiot, urządzona dnia 8 
b. b l  głodnych w miastach kresowych". T>rze- 
inaezou* to  ałńtonia na ręc* generała Hallora, 
przyniosto 8.774 kor. czystego dochodu. Ofiaro- 
ftawcom, ora* osobom, które się przyczyniły do 
powodzenia zbiórki, komitet składa serdeczno po- 
dziękowania.

NEKROLOGIA, 
t  K a r ę l  K a l i t a  (Ręhajło), pułkownik 

wojsk polski eh r. 1863, zmarł we Lwowie. Ur. 
w. r. 1830 w Komami*, już na ławie szkolnej 
brał żywy udział w pracy konspiracyjnej. Wzię
ły „w rek ruty" —  uchodzi, by zaciągnąć się do 
legfi polskiej w powstaniu węgierskie* w r. 
1848. Na wieść o powstaniu wstępuje w szere
gi. Otrzymuje niebawem nominację na majora 
i organizatora wojennego w powiecie stópni- 
ekim. Na czuł* oddziału wałczył Kalita pod 
Jeziorkami, Sfimrwmem, Hutą Szczecińską, Ił
żą, Radków icatfid 1 Opatowem.

f  W ł a d y s ł a w  S t ru  s z k i * w! c z. Były 
poseł de padamentu wiedeńskiego i radca dwo
ru w bytom mJnietemtwie rolnictwa, Włady
sław Streszkiewicu, zmarł 22 b. * . w Wiedniu. 
Włeibłetcdą swą działalnością w minietetatwie 
zaletami eh arak toru zaskarbił sbWe wdzięczną 

pamięć sodaków.

Repertuar teatrn niej. fau. J. Słowackiego.
C z w a r t e k :  Po p©Ł „Obowiązek" H. La- 

vedan‘a; wieczorem „Odyss w gościnie" M. 
Szukiewicza.

Pi ą t  e k: „Odyss w gościnie" St. Szukio-
wreza.

S o b o t a :  „O dya w gościnie" M. Szukie-
wicza.

N i e d z i e l a :  Po poł. „Obowiązek" H. L* 
redanto; wiecuorem „Odyss w gościnie" M. 
Swiktowieza.
9epertov miejskiego teatru p w w seech aefe .

C z w a r t e k :  Po poł. ^Cłub kawalerów";
wieczore* „Czartowska Ława".
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r  i ą t e k: 
w:vL:u!ego.

.1? o l> o t a: 
w:ukkiego.

Otello11. Występ St. K'n*!ic- ?.a-. .Ni e d z i c l a :  Po poi. „Czartowska Ława*', * mi*. Żołnierze- armii H a l l e r a ,  którzy powró- 
so'śf . St. Kmtke-Zawadzkicgo; wieezo-. cfli z frontu francuskiego, wzbraniają się iść na 

,.OteiIo“. Wy-1 IIP St. K i i a k e - Z a - . . O . a r t o w s k a  ł.awa“. Występ goto. St. front rosyjski. llobilizacya w Polsce wywoła-
Ilnake -Zawadzkiego.

m e n t o r  c h c e  w d s i r
»

Poznań T. A. T. Dochodzą nas tet-ści z Mar- 
irtinma, jże 'Niemcy -różne M-emiafcchntae *a- 
b K s t e s e w a l i  p r r e -W B łw ie  w  p o M c i c b  d u » _  d i ,

iprzedowszystkiem w tych, z których •riiesalrań- 
cy uciekli. Z wikarówki wszystkie meble kazali 
jpowywozić, potem okna powybijali,a zasłony 
owicu pokradli. Na rynku rzucili kilkakrotnie 
gmnaty ręcaae, wybijając mnóstwo szyb Co 
chwila kogoś bez powodu aresztują i mówią, 
ae gdy będą musieli się cofnąć, to wizystkldb 

io  yrn Potoków - “biorą ze sobą 
E N akla donoszą że tamtejszy Heimatscliutz 

•po sgloszenin warunków pokojowych pizcz 
onfentę wygrażał wobec obywateli tamtej- 
*zydk, że Psiaków wytępi i majątek ich za- 
ga.iu. Nazajutrz zaczęto pogróżki te zamieniać 
w '.czym. Między innemi włamali się żołnierz’; 
Kranzschutzu do mieszkania piani O, w Nakle 
j3-łreera£»c -wszelką odzież i O  w® m ek jr go
tówce. rozatem  zdemolowali oni urządzenie 
mieszkania, Do mieszkania tego rzucono p a -  
aort ręczny przez okno do salonu, piszcząc ca
łe urządzenie. Tesame lub podobne gwałty dzia
ły sio w okolicy Nakla. Pod Toruniem wpadli 
żołnierze z Grenzschutzu w nocy z dnia 18 na 
19 kwietnia do mieszkania państwa M., zaczęli 
strzelać, przyczcm jeden Strzał ugodził żonę 
pana M., leżącą w  łóżku. Kuła peseszyła ją 
na wylot. Nieszczęśliwa ofiara zbh ów nitUiie- 
ekieh zmarła w kilka -dni później w lecznicy w 
Toruniu. Nieszczęśliwych ofiar Grenzschutzu 
nie podajemy, nie chcąc narażać ich na dalsze 
je zczc prześladowanie. Ale są one znane Na- 
f/.i-lnej Radzie Ludowej, która o tych gwał
tach i zbrojeniach uwiadomi entenfę.

ie ra ry  arssztują ?Mśm.
ftom ar. P. A. T. Niemiecki Gterntschu tz sta

ry.mrnisBjy w J9» ju }»qd Bytomiem, przy- 
od srwdy 14 maja do śm iy  21 maja 

10 Ptiiafbów. W Bytomiu tozjufczorie iał- 
-ńartwo niemieckie muciło się na pewnego star
ca Polaka i tak go potłukło kolbami, że starp- 
srofc n a  4rtjgi 4Ńeń z  maił. Niemieckie władze 
wojskowe na Górnym Śląsk* przymusowo s ir  
«*gB»ją łudsoóć potefcą pod breA. W  B nesnce

|la  w wielu miejscowościach bunty robotnicze 
i chłopskie.

ŻADZI GALICYJSCY W CZECHACH.
Morawska Ostrawa, Władza czeskie chciały 

już pnzed pani miesiącami wydolić i  "Hor. 0- 
strawy i z okolicy żydów, którzy tam prayte B 
w czasie wojny z Galievi. 3ugi żydowski® 
wstrzymano jednak i  to, jak douiei obecnie

już razdmo za-poz-wy stawienia się do wojsku.
'Oprócz togo uzbrojono urzę laików iśeini ■- 
eklch i studentów. W dniu 16 i 17 m aja jaray- !>naa czeska, m akutw  zakazu z Paryża, wy- 
było do Katowic ptzeartc -W 0  totoL-wy Viam tlatego na rozkaz Ameryki.

OSZCZERSTW V. C7ESKJS.
Cieszyn. , Nuredne Torty” pesawąją »£ę -do

ków z głębi Niemiec. Lotnicy rjuuają musami 
odezwy, p i  a a ; po wiemioeku i  po -po’iku, w 
k.órytdi w v w: ją ludność cywilną do ehwy-
ceata 
Xjemtnecb.

b o ś , aby G. rny ftąsk utrzymać pr y  n a jp o J is z ^ h w y n i i^ r  
j .  =zua katastrofa w  Łanach jest dzid

Niemcy grożą.
Beriiu. P A. T. Były minister pruski a oba-

te  etra- 
jeet dziełem Pnia

ków, a  to na taj podstawie, t e  między zubi- 
lymi znajduje się tylko jed«n Polak. W«dług 
nas? ych inforrracyj i  91 c&ir katastrofy, jest 
21 Olechów i 70 Polaków. Zabici Poiacy brali

cnie naczelny prezy lent Prus woch 'łdaśch, Ba- ' Mfsae ud* j ł  naj-y wazy w -uchu narodowyui 
locki, oświauczył w rozmc wie % redaktorom., i oświatowym.
, Dcuticluj ABgemeine Ze.itnng”, źo ohoadażby 
z® względu as  Prusy wschodni® tnzoba odmó
wić podpisani i traktatu, gdyż łudneść tak ray
cwJ ł oparłaby się wkroczeniu wojak, eąy to . . . . . . .  -.t
poteklch czy to koulicyjnych wszelkiemi śród-, c^iodzome Rad-j ęr±ięj. Na wstępie ptisrn- 
kami. Nie jset również rzeczą perwną, ezy gdy- j dzenia dr. Łoewenherz s i  y -J  .ta) zabrP gl«- 
by rząd niemiecki podpisał pokoj, ludność sa^ A w bardzo szeroko no.ywowun^m wnicsku 
ma n.e zwróciłaby się przeciw temu rządów*!. przedsiawfl plan-y rutwoju miasta Lv v i ta 
i czy rozlewowi krwi rząd ten byłby w stanie ua. uc^.v?j^a szereg wniosków i rezolu-

Lw$ wrywa władza 4c p i ^ t i .
Lwów. P. A. T. Dz-ś wieczorem odbyło idę

zapobiedz.

Walki z Niemcami.

syi. Między innana nćCwilihu Rada miast*
Lwowa wzywa etan ' weao i t»ezwarui kerwo ge
neralnego delegata p. Gałeckiego, delegatów 
ministerstw, Radę przyboczną i wszystkie kia-

t, * n, tt . . .  - . iowe władze i TKtytooya, któ ych dz; ałflrośćPoznan. P. A. T. Komunikat wojsfcowv z J . . j  ... .,in;a 9Js J , rozciąga się na te dzielnice, aby natychmiast
wróefli do swej Siedziby, 4. j do Lwowa i tu-

Front pomocny: Na odemku łmjuw&im n -  ^  p^enieflL R-da wyraża zdanie, że da
4y*«ye niemiecka ostrzeliwała Dwbrogaszc*,: ^  j interes pol^cości wymagają bez-
Tupadły, Tarkowo i Tłofniki. Nasaa k ^ a c z n ę fo  powrotn powyższych włada i to  Je-rald" pisze: Auahyi niemieckiej będzi.* d^ny

oftpttwlasWa. Pod Płonkowem patrol me siikc-esom zrojsk naszych powrotowi te - 1
w łowiecki spalił dwa stogL Na reszc.e froa._ • ^  n;c gf0j ^  przeszkodzie i nic r.ie mogło-
spokój. j U5pTa-̂ iQ(jli -ńć dalszej zwłoki. Dalęj Rada

wolny port, Wisła pc winua być zneutralizowa
na, a Polsce należy przyznać równouprawnie
nie w używaniu urządzeń "komunikacyjnych. 
Obszary obsadzone pow‘nnyby w ciągu 6 mie
sięcy być częściowo uwolnione. Kolonie niemie
ckie pow rmy być oddane Lidze narouć w, w 
której imieniu urządzać niemi będą Niemcy, 
jako mandaiaiyorze Lagi

Co się tyesy ods; kodowania szkód, to Niem
cy gotowe są wypłacić 20 miliardów marek w 
słocie do r. 1026, a od 1 mc ja  1927 piacić w ra
tach wolnj eh ad procentu z tern, iż ogóhia su
ma nie urn przekraczać IGO miliardów.

t a c y  t p s z m j i
Kr~Ł >*. P. A. T. Radk) lsrak. z Lyonu dn. 

27 b. m.: Znaczna część niemieokiej dcljgacyi 
opuści jutro wieczorem Wersal, udając taię de- 
Pnkywnie do Ber Ina. Wyjedzia przadewspyut- 
kicra znaczniejsza część doradców technicz 
nynh, którzy już uferfrayii swą dsuałainość, se- 
uretara®, pisarM i kilku ^iennikarsy, ogó
łem oksio osób.

ibitiwaBti z ::nf. Mryą.
FMryr. P. A. T. Ra iio poznańsk.: Ra'ła 

rech zastsmawiala się w środę wieczorem nad 
sprawą doręcseida poreŁnżaarza pokojowego 
Auetryi i Węgrom. Wcaontj rozę.J8czą>y mę 
obrady między przedeta-wickilacii rządów en- 
tcr.ty i przedstawicielami AustiyL Zajmowano 
°ię przcdEwszystisiem sprrwą wyżywienia.

Wiedeń. P. A. T. Wiedeńskie Biuro koresp. 
donosi fekiorwo z Lyonui Możliweau jest m  
względu na zachodane® tmdnaś.u co do wy- 
Łńacr&nia granic AiBtryi niemieckiej, de traktat 
pokojowy będzie zawierał klauzulę, źa Au»trya 
r.iemic&ka zobowiązuje się uznać dodatkowe 
oznaczenie granic.

Włrfeu. P. A. T. Wiedeiiskie Biuro koiesp. 
donosi z Wersalu: Paiyeki-i wydanie „New Jork

rozstrzelanych, w tem 206 żydów, oraz 400 ko 
biet i dzieci.

KLFSKA BOLSZEWIKÓW POD PSKOWEM.
Kraków. P. A. T. Radio krak. z Lyonuj 

Z Kopenhagi doDCszą; Poselstwo Estońskie os 
trzymało telegram, że armia estońska dosię
gną wszy bolszewików, zabrała wiete jeńców 
do n :etroli i wie’e armat w odfjgłoćci 8 kim. 
od Pskowa. Poseł łtwo esto’1sŁJe jest przeko
nana, -ie zajęcie tego miasta jest rzeczą nieu
niknioną.
MOBJLIŻACYA BOLSZE ATCKA W MIŃSKU, 

Warszawa. P. A. T. Krosowe biuro iwanów® 
donosi: Og^oszęw) obecnie w S a sk u  pobóg
mężczyzn od j 20—43 roku życia. Formują się
k rib isce  k o g n m h t y c iK  o ć « h ia |y  w<j k v v e .
Ludność żydowska nlrzj mała broń. Wszystkii
szkoły taczano zamlciąć dnia 15 marca z po-, 
wodu epld mii tyfuta aż do dnia 5 mają.

termin jeśnego tygodnia do zbadania trakti tu. 
T rrkrat piw i orać ma 80 tysięcy słów. Podo- 

. . .  _ - bnle jak Niemcy dalagacya ansteo-niemiecka
Front za.óodni: Utarczki patroli. Pierayuy ^  uchwaliła wezwać rz&d w Waisaawie, aby  ̂będzie mogła wnieść sw® uwagi w formie pł- 

nieprzj jaciel minie ostrzeliwał z miotaczy min ' współdziałał przy powrocie powyższych władz J semnej.
I kulomiotów. Zresztą zwykła sśrzclaslua. N a1 WTesccie uchwalono wybrać specynluą Łwmi- 
całym łr®,ioie wauoźoba (WaktBość Jwtnatów 5ye ku obronie przyssŁości Iw  owa W skład tej

f IrnmicTi-i wrthnrhci TniflJktJL ;«TK7TVTnieprzyjaciel ’ m h.
F rm t potoiniowy: W odcinku rawiekłm od

parto futtol niemiecłti pod A ntonie^m  i Je- 
morowicamL Na sderaku kratow y- .kkn artyto- 
rya ni 'p' zyjaciełska osteeiiwaia O^atni Grc* £ 
I p23t3rcaki wtsw pod U.-fcchą. Na reszcie 
fraata drabwie utarczki I zwykła tirastaajaa.

WuezyńskS, generał-poram u.

' komisyi wchodzi pr<utyclynm miasta, wr.zy»cy 
pos*owie, radni miasta i SO radny ‘h  mrejskieh.

Obr^y pstapusj.

D M M « ł  a n a n  e j g g a S K  ś g {
ezęść tó>szaru Brm er, je^m-krhro* ta k  « •  eto 

' togo pankto, jakflted w kwestyf patudnkorn-

p o c  komisyi
WttcsEiwu. P . A. T. Pra^Sena, parłamentu 

u  “ 'feklegB -panesb^ t u  ręce m p f  b Lka Bej. a  
Ti j  pcrprńskirge, m  ^Hecdmctoram poertetwa 
-trglołsfciego w Warszawie, następując® pismo:

&aEłajvuy PanieI tfum i ufaj l~ prt* femhssi. 
bfftiióT pisma jeg® z d a ń  8  maja h. r ,  które 
odczytałem w paTtowoncie. tinzew em  parla
mentu angielbŁifBg® było, abym w swojej od
powiedzi dai1 wyraz, jak  wysoko parlameni ce
ni przychylne uczucia Bejmu ustawodawczego 
Rzeczpospolitej pdlśKiiy. Żywaąe głęboką na
dzieję, że Wielka Brytania i P  Ul* feę&ą aww- 
S7.e jodnomyrlnie wqr>ć8fi®i laJy w  obronie 
wielkich haseł wolności, postępu i todzkości.

.Psipisano: Z najgłębszym szacunkiem: Ja
mes W. Lowther. ®
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Warszawa. P. A. T. K o m i s y  a o c h r o n y  
• m  c y obradowała wczoraj w dalszym ciągu 
zań ustazrą o doraźnej pomocy <dła beirib®-
oiuCh.

K o m i s y a  w o j s k o w a  po odrzuceniu 
t\ niosku posła B r y l a  o wprowadzenie łączno
ści między ustawą o przedłużeniu służby ro
czników 1896 do 1899 a ustawą o przyznaniu 
nłg poborowych, zatwierdziła pierwszy z  tych 
projektów ustawy.

K o m i s y a  r o b ó t  p u b l i c z n y c h  przy
dzieliła wniobłi sejmowe Cna podstawie proje
ktu ministerstwa Tobót publicznych) referen
tom. między innymi wnissek o wykonanie ro
bót. - V«-a7owunia ua prawym br^ega Sanu ir 
jpawieele tarnehrzeskim z fwndumn ua ro b ry  
ftorażno.

Wnioski i petycye, odnoszące się do regula- 
ęwi ®zek, przydzielono posłowi K ę d z i o r o 
w i, jako Ttferentowi projektu ustawy o budo
wie dróg wodnych.

K o m i s y a  r o l n a  pud prwewoLnietwem 
posła W i t o s a  t>irpatrywała wwr-mek sejmo
wy w spoiwie ochrony la-sów. W-ewwan® mi- 
■ŚKtssmtwB :la praefiańeaua p o j r n u  stawy o- 
poicwwmrmg s a  podstawie rea&ucyi posłów 
I t i  l a i n i i  i  D z i e w  n i-” k i  i g  o, <fom_ga- 
jącoj się rozciągnięcia kontroli nad las auu pry-: 
watąyim i  państ cow ymi przy ® spóidzaaianiuy 
czyr.uików samorządu 3' Bpcdeeaeustwa, oraz 
przejęcia w przymusową admiuififaacyę mają
tków leśnycl źle gospodarowanych i roiszczo 
uyeh. Komisya zajmowała się dalej wnioska
ch posłów Raczkowskiego, Witosa i Kiernika 
o uniewużnieuie umów, zawartych prze* rząd 
austryacki albo osoby z jego r  tnieiria «za- 
lająiw.

Warszawa. P. A. T. Komisya konstytucyjna 
odbyła daiś naradę w  przedmiocie nadan a 
poeto, u "kt nstytucyi. Komieya u a  krótki czas 
o troczyła hyła swoje yraoe, pank Kai niefció- 
re .stronnictwa zapaKraedzlaly jati« se wniaBłe-- 
nie własnych pi-ojaktów. TPS. -ateżyto m  dniu, 
27 b. m. do laski marszałkowskiej szczegóło
we projekt, obejmujący 100 paragrafów, *lw-i 
nież Związek norodnwoludowy iwaieaie taki; 
projekt w tnarch Bt>jWiBSŁ5'tfc. N a d®ieriejBz<aB

bo nie Ograniczyć mę do ustalania z s a k  isca 
u a  podstawie projektów złożonych juaes mąd 
i *-TC^!Óetwa opracować szczegółu ą  ostawę 
bww.y m / j«ą ifeeedabaańć ją  Sejmowi do za- 
latwaeaia. Jrowriłeg-m ndS i_ntem obrano pos. 
ptat. Jtł a b a ®  •w ł< ca u, kmry r a  ńastępnem 
jpańNtseuin p s u ł  w * i -pensądek, maSkg k*6 
rego zasadniczo zagadnienia koroty tocyi m  
ją być koltjmo dyakutowane. Następn® pouio- 
dzeni® odbędzie się drśa 4 ••zerwca.

Stomigya refaa MtwHwdzita roCkira-
tu  P-*- IB a rd .fa  projekt ustarry o  uuiewa-1 
h r ó ń  warów, *awartych prz«c byłe władze 
okupacyjne w  rę«rawie mają&ów-fttśtwowySh. 
ZaJshwiono równi oż według refe-ato poeła Buj-

semnej
Wiedeń. P. A. T. Wied. Biuro kor. donosi 

z Paryża a a  podatrww Ajenryi Ha asa: Rada 
Czterech riortaaowiła aa  poei dzenra wtorko- 
wem w.ręcayć suateyacklea dełegacyi irarunki 
pokojowe w diM 8© maja w południe w awa- 
Lu Sa' K GermaiŁ Tylko aad^pcy mocarstw, 
która rorwa^y stooirkl z A^rtrj ą b idą arr*- 
bfnk®7 łi a a  tam paródgoma, a  odanewóSe: 

Wiedeń. T. A. T. Wiem Muro kor. donosi j j  raaeyt, I b e h ,  Angłfl, Stanów ^jodn.j«ro- 
x Berlina; Biuro Wolffa doneal m 'Wamakar jnysk, J” ‘bs 3*, Serlrfi 1 Rumunii, jsko trt p mofcw 
Według , ^ ‘uiniiB^gBart" Wtofchy rtn y m ająf r»o-pf G rotfco^^w ó^ł f Poi A.

Lastęycy paro/ będą dopusHcacm Ba pudados- 
■V. TraktM a  Aasfetyą sioanerŁą jroet już pro- 

wts wyk-j. cuwj % w mcsągalim  al -wtooście de 
spraw terytmpróajdh, * i j  kart puk, uwuŁkżdi, 
aaronautyczuycfc S jćuców -wyijewcf/ćh Czętó 
traktatu finansami loetanle bezwątpimia w 
ylątek u yaońcrtmą i  bęcbró dclągacyi w _ 2y- 
«du | wręorona w i u ś )  pożnłymym. Kwa 
jty a  Hjekf nSm b f b  wm p« ćsrósrrós r ta r l >w un

JAPONIA A TŁAŁTAT .OKOJOWY. 
Paryi. P. A. T. T>dioteL s tag d  pozaaórifc 

Japoński mhróter spnaw zaęraaieaiy^h oś\rąd- 
try ł, io Japmńa spełni eof do joty ws/ystińe

aąięiliwości, tak, że w 'Trawach q  eh nw bąpi 
pśafciej (tośshtywra tłsp/—. a  Oo de ebjądfl 
^ugów  \-oj mnyih, Se Amory h a  ehe&kfey -- 
teby  niemiecka Aaragja ąrzć^flla _JM, Jtróo- 
mis i itos ń )  r t r u r a ,  a  %% ^aństwa 
p a ń d a i i o w a - s i e s y c a ń ń f a a .  F r t r o r *  - l ^ * i
&żd r Auotrya i Węgry objrly pdTową długu 
irojem ega, dragą r  i pdowę C. wch TSf—ra- 
cya i p-ństwe puijudnitnrowłowiańskłu. A t- 
strya i  Węgry at ja  aaaj rflrasy a  < ^echo-ao- 
waeya I pnAstwo połodnuą •osłewśrńeldo z

RUSF.N1 WALCZĄ Z BOI S2 EWIKLUBL 
IMedcń. Biuletyn r u m u ń s k i  i  d. 25 h a j  

Wzdłuż D n i e s t r u  rozszerzają btńmewicy 
swój front ^takowy. Pr >ba ich, przebicia na
szego frontu kole D t b a s s a r y  spełzła ns 
n i c z e m .

WALKI W KAR FNTYL 
Wiedeń. P. A. T. Wied. Biuro feer. donoef

2 Crilowca: B 'u re  prasow e WytoiaBu k rajow e
go lraryntyjsidogo ogłasza (spraw ozdanie woj
skowa) * 22 m aja  8 godz. wieczorom: K a calyus 
froncie TBzwiaęły się w a Uri Na wscbśd od Tu- 
tenstcin otiągnąl; aseprzyjuwiel lekadoe sukcesy-

AMERYKA DLA OFIAR WYBUCHU. 
Warszawa. P. A. T. Wydział Narodowy Pol

ski w Ameryce z sl-dzibs w Chicago, cEaro- 
iTał za pośrednictwem prezydenta. Ł-iiistrów 

Paderewskiego H) tysięcy mar< k na ofiary ka- 
rasteofy w Lizach, a  Brały Krzyż z* peśn* 
dn etwem Tktai prozy# "atrwej Butony Pad®, 
rawskiej, na ten słjii 'ce l ?5 tyuięcy mar-dc.

MIANOWANIA W DYPLDMACYL 
Wonzawa. P. k . T. liinistessfwo opraw za-

grriniczayflh w purozuntieniu z- numsterstweia 
pracy i  opieki społecznej J h  wało y  a~wazym 
atao_ # emigTaeyjnym przy ksnsułn general
nym w  Ase-ryue, Drr Władysława S o k o 
ł o w s k i e g o ,  s aiudsibi, w Nowym Jorku. 
Dnia 21 b. m. Dr Scknto^gki wyjechał na 
miejace twego przeznacŁerria.

Ł D R 5 A  i YMJLj Y  < 4 ^ a W S H U  
« 4 u ą a ^ i i a i

t l i f a

drugi -j ktrooy, nruriafyhy się międssy eoba po
rozumieć &> do w jwelraści -przypadających n a ! zoboaiązmAa, jakie na śidbł® ptgyiąła. PóNry- 
nio części ty ch  długów. op "Szantung se stan  e o d d . oy L Sń-JB . Ja p o -

Lyeu. P. A. T. R adio  w arszaw . Kom isya od- ;n ia  aostanie w ierną j^ lityoa, ja lią  z a ł^ e sJ ł dla . . .  j szkodow ań przejm ie w  ponredziałek rano dęło- j rządu jawańskiego na ostatn iej sesyi ■parlament
ula p ro jek t ustaw y  o rewizyi un.ow zaw arty ch ; - d a le g a ^ e  Ręlśki * i , - i - [japońs’ L
przez byłe w ładze zaborcze w cząsre przed*v o - ; ^  w fcm ^ d y s k u t o w a n i a  Hauz-Ai, Ł tćre !

0<Jl0f*łC8 do P ^ -  t j ,  hy<5 ^ c%9ne do t r a .  ato  z te i r t* ą .  U
owy . . względu na znaczenie polityczne spraw, któ re

K im isya opmki społecznej obradow ała ^  ^  j z k  ,  ^ ^ o d o w a ń  R ad a  czte:och 
w ^ o a k ie m p ro . J a n a  D ą  b s L  i e g  o w p r ^ d -  ^  ^  w  nKva(UMb gSin^
-mrame utw oraem a W m  K ościuazkow sk^j, d ia  > i k  , a  ; K  / imiOTiem Anglii) i  po. l a r - ;
zoopłektrwaina erę tysiącem  siero t po zołnio- ‘ j- ■h '.jw. . J  . dłcu i L oucieura (tmmn:em Francyi).ram  polakicir. N a  Teferenta w y z n a c z o n o  jms.

“ ™ u 'oru“ ono opia“ 1 Ksfitnirppozącya niemiecka.
-Kraków. P. A. T. R ad io  k rak . z Lyonu:

K ontrprepozycya niem iecka, k tó ra  będzie wrę-

wanie projektu.
Komisya aprowi sai j  jna rozpatrywał* opra

wę TOzuzisłu daru amerykańslcwgo w Lubli
nie, wyznaczając na referenta pos. P u ł a 
s k i e g o .  Remisja przyjęła następnie do wia- 
domeśpi wrduBki delegacyi wysłanej do Za
z ę b ia  Dąbrowskiego.

Komhya nietykalności poselskiej uchwaiiła 
wbrew wnSjŁicwa oferenta pee. S e y  d y zażą- 
fuć na wniosek poe. dni M a r k a  od mmJstor- 
utwa spi awiedłrwnści przedstawienia roukaau, 
b»  podstawie k tJ rogo ■zandarmerya przybyła 
do mieszkania pos. G e m - b o r k a .  aby doko
nać rewizyi. Komisya uchwaliła dalej wbrew 
w ij orkowi pa*, dra Marka orzec, to nietykal
ność pos. dro L i b t r m  i n n a  me zosrała na
ruszoną n” no, i i  z polecenia bryg- Minki -wi
ozą landam i ci stawili z wsrysłł^rh atron je
go miesEkame i usiłowali przedsięwziąć rewi- 
zyę. Komey* wyumozjla poeta dra ?ygm. 
Seyzłę «n. referenta w “{Bawię żądania sądu 
warszawdluogt) o wjdazue poe. Sufigowskiago 
za óbi_zę, popełnijną na naczeL-1 ;u urzęau 
walki z lichwą Ptasayńskim i na władzy pań
stwowej jako takiej.

SPÓŹNIONA OFERTA.
Wiedeń. Prasa wiedeńska zami szcza nast. 

doniesienie czeskiogo Biura pr uowr go: UL liń- 
róńe Biuro prasowe donosi ze S  t a, a i s ł a w o-
W .* V iż  z uwagi n a  niebezpieczeństwo bolsze
wickie, żą.lają tamtejsze pisma je inomyśhne 
j> dego Twią dcu z państwem azesko-slowa- 
1 cb l Traaspert u a f t y  (1) do republiki cze- 

^o-Błoinackvj, jest w  pdnym  to&u (z kaięży- 
< * '%  \ 

Z BOLSZEWICKICH BfiEDNL 
Wiedćń. łikrowy komunikat boiSEcwitki z 

tta*’.wy « d. 34 b . m. donosi: W fi t o n i m i u 
zbuntował we 15 b. m. pułk łegisiństów pol-

fijfeSfe m & k  wmftmi.
Wiedeń. P. A. T Wied. Biuro kor. doauai 

z Prąg:: Z kół parła mt nUoiynh (km (szą, to
ministrowrise: D r E a s z i n  i  Dr S t r a a s k y  
zapo* fcaładńli jjui swoje dymisy;.

W is y a  a f a t e l a .

P b W t o r t J M M  . . .  .
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Kraków. P. A. T. Radio krak. z Lyonu: 
Temps” podąje, żo Rada cztcrcoh postano wi

eżo na w środę lub ra.jpó.ćifraj w -czwartek, wy- j [a wystosować d® admirała Koiczoka zawia- 
drukjowana jost w trzech językach: niemie- ■ durnienie, w któr< m wybiszcse. pod jakimi wa-
ckim, franeusł im i angicltKini i oibejmuie oko-! ruukomi mogłaby uznać rząd w Gmsku. W za- 
ło 500 stron. Tekst preliminarzy, „jęczany wiadomituihi tem, wedle .,Temp3”. rządy sprry- 

w, był ułożony w dwu języ- mierzprzez sojuszników, 
kaeh: francw&im i angielskim i obejmował 
418 stron.

Par.nż. P. A. T. Eftdlo warszaw ,,Chiceęe 
Tribune“ donosi, ja to b y  hr. Brockdorff-Ran-

mit-rzone i zaprzyjainto^e .-mkuanją, te  jedy
nym ich orłem jest pomóc ludon i nc yjsMemu 
do o^w oboiu^enla. 3aznac*y ,razy, ż® -rząd bob 
w-cwj;ki odmewu złożenia broni, oświadcza. { 
rządy sprzymierzone gotowość jnziaim rządu -----    f ^-- - *   --- —-----——— a t o■ —• v wb’ ł“y —

tzuu zakomim&owat efreyotoir, to  kontijnu- amsk1.1,go pod ■wanŁ,d m te  ten sgodzi się na

aież odstąpienie Pnu Wschodnich, Zaahn 
1 kich, wzbnniaian się walczyć * «*j~ir«ną a r- ' dnich i Khypady. w  Gdańsku należy Btwnrzgnś

pozycye niemieckie bedą ostatecznie goto^u 
czwartak i te  praedłuaenie terminu -nie 1 ędii® 
potraebne.

uanałde wszelkich wrluoóoi ludu rrwyjskięgo 1 
zwalania w termis-e arróliwto najkrótszym 
zgromadzenia aarodi-wefto- Skoro y t o  Kot-

Nauen. T. A. T . Raflio stacy? warszawskiej: T( zak zgodsi się u  ten ostatni punkt, moc.11 
N -ta niemi»aka* 16 maja zawiera kontrpropo ;gfwa wojureileae i sprzymierzone .znają gs ua 
-zycye róemirtkie, zrawnejace de zaatapi mia ;•^mbMiast rticprkae i r  n n s  ą  dn wysiania 1 ue ad 8 do 14 dni; d® żałoby, i*ck 4otychcxo^

w « l « t j ł

i i a r k i  j u t i  la  .  .  « .  t 
„  n in a ti« ck i«  . ,  . . 
m m dsta$m i

R u b le  po IflD rb . .
•  -  *** *  > ̂ drc b-M W .. d u ż s tk i*  . . . . .  

F r«teiu  -&oucn£bi« . . . 
L e i ru m M ^ M k ie ......................

1 » -

BS30‘— ^55 — }2Z5*— \Vfr~ 
ii 220 —

. , JJI37-— !!«•—
!  ! ibaa■ -  | » 6 - -
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N a s E i t a H E .

K redow o upoważnione;

M M M  W M M i O M E
S t  N y C U  p ro f. AkadihnTi j j a f l .
* piwem *y uróe tetetecto. 4r;  htedy od 2- 1
czerwca. Wpisy od g *dz. 8-7. Fr-rnrto toński L

„ 1 FCRA”.  na / .iękoza obecnie ia rb to n ń a  
i pralnia edritąy w  cdłem państwie, donosi, ż«  

1) z pou odu a-acz, go powiększeuL zakłada 
dostarczać one .nie będzie -prjodmiasy iarhow^-

ofcupaeyi Zaę4»Lira Btmy jprzSe łat 15 prze* ' przedstawień la na krufercncyę paryską. 
Francy ę zadość uczynieniem w postaci fm ao-1 
sowej, a mianowicie przez doi troczenie Fran
cy! i Belgii Hośd węgla, który byłby określo
ny nu podstawie obopólnego porozumienia.

Co proponują Niemcy.
Wiedeń. Z F*rj i* donoszą- Ni.mcy zgadzają 

się na ohniżenie stanu wojska do 100.000 lu
dzi i na roibrojeuis pozostałych okrętów wo
jennych, pod warunkiem jednak, te  cSęść As
ty Łindlowąj będróe Niemeom 1 a .śo o . l  

Co do spraw taryteryalnyeh, »  p te  dl by 
być przeprowadzona aumćU, te  teda® terj to- 
ryum sto raca być sSetąpieme b u  zgody ivd- 
ności, która należy o t o  zapylać w  urod/e ple
biscytu.

Żądanie odstąpicafai Gńnągo R f u  odrzu-

\

Rewdueya przęcfłi 6slK®wil8ni.
F ary ż . P . A. T. R adio  ppznaask.: W H o m- 

1 u wybuchła rewoh eya prseeiw bolszewikom. 
W alka tru  ańa trz y  ctni. P rzeciw  bolszewikom 
p&wstina znaczna roąić brdw ód. Straty mają 
być etoreymie. Obie stoony  w a lc r jły  zacięeH. 
Jeńców nie brano, lecz zebijano. Y ez ao rty m  
dDiu przyszły ma pomoc btdszcw ikom  ' i  pułki 
*  Moskwy. Przesz*® 2G30 uuess kańców ao s ta ie

„ 24 godzinach;
M za przedmioty do centrali, t. j .  fabryki, uL 

O—mnwiejrita 72, wpewt MMu ie. tąsayć . *te(
zarząd na żądanie za pełną wartość k a  wypo* 
dek aradzieży;

3) zaprasza chętnych widzów i zakłady nau
kowe do ateodsesia fabrj ki w poniedziałki 
i w tond po potutlniu.

Pidpi«pe jwbii ptłfuki.
M M I t l U S T W O  S K A R B U . 2297

U r i ć i  A t t y a n h  A a M m w y ^ i  i  t fc a riiM  N m  I A b m b i i  saw iadsm ią, 
i e  od środy  dnia JB b . r. W.JMMI J f l  ę d u  S k a r b u  N a r o d o w a g o  zostały p rze
niesione w  W arszaw ie z ulicy H arstałkow skiej 154 d o  p W K h rL  P o l s k ł a J  K ra *  

“ W Niemcy jak »i^*arfck l stanowczo, jak , j s » e |  MBPy I b f t k d M W d  —  ^ e j f s k d  W/OL
O-., w ^s.^,^ 1. RiumKnędo PnżycadkJ^rógrowjcL jwajslają tadal #ray al. Hanizdxoa aoĄ  154
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U  ko le b k i m ilib s ry zm u
pruskiego.

IV.

JdfcU zaś miano tych wszystkich środków 
c. Łreżaości, wspólnik jego łoża. skorzystał z 
cuwSi snu swego dozorcy i uciekł, wówczas 
karano poręczyciela se.piaru.to. Oczywiście 
stan ten pogvi.r>7.ala jeszczo okoliczność 
gwa%>Wiieiro obchodu: nia sit' z takim i lu
dźmi; samowola doszła do nieskończonych 
rozmiarów. Ażeby to pojąć, trzeba uwzglę
dnić tak ie  inne czyniła, z  którym i sic li
czyć musiano. Każdy marsz nocny, k rżde 
roztycie obozu na krawędzi lasu pa-zynosi
ły straty , wojsko w drodze cay w obozie 
musiano otac-zać silnym oddziałem huzarów

; i strażą wojskową, a  iłłśdicEas katóej ta jnej 
] wy prawy trzeba było wojsko odłączać za 
pomocą konnicy, aby poszczególni żołnierze 

[nie doiiiieśii jakich wdadomośoi nieprzyja-eie- 
; !owi — takie rozkazy wydawał jessrze Fry- 
idoryk II. swoi!a gbuoratom. Mimo to w ka- 

idej kompanii po każdej naw et wygranej 
potyczce liczba dezerterów  była Bjeeinier- 
nie -wiełSfa. Po meoziczęślaw yoh bitwach gro
ziło niefeezipieczeństT/io, że cała an m a się 

[ rozleci.. Wieki z tych, k tó rzy  gbiegłi ze swe- 
jgo wojska, szło, jak  Bacrężzjaey podczas 
•: trzydzi^stolehniej wojny, <lła Bpekula* j i  do 
i innego; a  ta ucieczki i zmk>ny miały sscze- 
góijii1'  d la  awoOturmnów pewien urok. S tąd  

! podczas całego swojego pa., rwania wy da
wał F ryderyk  to  zakaay ucieczki, to  ogjło- 

! szeroki, ®aw tarajajc© przebacfienie winy dla 
! zbkgtrw.
i Widocznie wielu miał żołnierzy Polaków,

yMBBĤMWH3MWW8Sg5Sgaaa » « ■  «W«WB — P magdOMBS

SNadszedl świeży transport

I WIN -
MSZALNYCH

hegelajskich i tokajskich do firmy

i H.fritsch Kraków, Mały Synek.
fazy iii a  lukiić i f •wiziwf". pstWmia.

Jed y n y  w P e h c e  organ paiw ięcory spra
wom rodzimego przemysłu górniczego, hu
tniczego, naftowego i pokrewnym gałęziom 

przemysłu i wiedzy 13T3

Czasopismu Gon iezo-Hutnieze
wy^hedń^e miesiąc w Krakswis.

Ptedakcya i Administracya przy ulicy 
Jagiellońskie] 5, telefon 2431.

Jns j ...4 jia  z a p n p
.uuy znawca m ^aw i

!nż. W Ł A D Y S Ł A W  S P A N N B A J E R
u d z i e l ą  porady technicznej i wykonuje 
wszelkie pomiary, projekty i kosztorysy 

t  dziadziny iniynieryi. 2W&
Kraków^ Sobieskiego 7 fal t  - s  pe poluMi).

Dla przejezdnych do Rabki, 
Zakopanego i Szczawnicy

poleca  się

w iM M M iM u n i
IScJ W łaftysfaw  S k a ls k i.

PfiZ£UlĘBI0KSP7d FABRYCZNE
m kMDpl«la>ssa w r n ^ K iw if  do wyrafaa kwików a tm fc ic h , w da 1 jadsogalwrym faukkiw ■ 9h n-Jt|Cm gnata.

•m do v y i« i «  kotków  y  łdefa, w połąn—- 
artaki—1 pa w w y n  h if l etmli  b b I w w i ,

_ w _ . budyuiam i t ta/buaą m b  0  | # r i a  4to
łpriodanli. Powatet refiakU nd M O k t pisać pod V m > ą  m

‘  ’  ' ia t» c y f K z  *"fal>ry«a»« do Administracji »tiłosu iiajroda*. 2148

Krój k szycie.
Z powoda podrożenia rooćt krawieckich, każda nrak- 
t id * i  p u l m >t* w krótkim o u la  wycezyć się kroją 

1 szycia sukien damskich I dziecięcych
w  s zko ła  kroju I szyeta rJfe £ fta a i>,  D ługa U .
Kara zacznie się dnia 2-g( < zerwca ISIS r. — Tamże 

trestlkł* K-jijr. podług wziętej miary. SU

D n i  r p  Sazu ul 2G-9§ n j i  da 20-go str stela.
r " L Ł b  MM kii liw aliid  ^mzasa-iimrcM
zaaaych za swej skuteczności o reumatyzmie. aiirefjsmie, 

ch-Tsfitw skórnych, a hwuwyeh, pnyaiecia. 1HS
Ku-it j ls  b is tn t , s i o tA ta ss, h yd rc. « ł|S .

Ceny Utrzymania bUjip, niż w lanych mimice .niciach 
kraju. Uolszd przez rtscyi Kiales, skąd 15 wiorst nosą 
samochodem I kcómi luo przez stację kolei galicyjskich 

Szcznrin, ckąd 15 wiorst do Solca.i prospekty wyryła grzUm £*rsąd Bolca, poczta tfalaasiamin Kłecka.

Dnlt logs slerpi
kjwic, powiat T:____ , _  „______________ _

"*łi!n 4zy (banknot, w rtarej pojadyaLzej 
z dwitjsa w'żytkami; — 1—*~

mia 1918 r. uaieiloA S 
'an iw aa go^udca n u  jn ąw Sluayko' 

s u n ę  fal
r r̂tm^RCtca wraz 

Asską.
Z„ .ba zaajdujs się w Urzędzie p.rallalrym 

kowie, powiat Tarnów.

siesilscką

rSkny-
195

=  h u ó k i  mru —
Piękna latagrafls C0xófl ca. ps K 17, twya z 18 fotografi, 
K 250. (Męskie Uko, Czeski Staw, Popradzki Sowi 
Olewont, Maich, Wołowiec, kala Gąsienicowa. Solina 
Białej Wody, Kościelec, Wysoka, Szntan ttd. -  wysyta

Orobner w Krakowla. ma

S z p i t a l n a  4 0 .  S z p i t a l n a  4 0 .

SALON SZTUKI
Sprzedaż obrazow najwybitniej
szych artystów - malarzy pol
skich i zagranicznych po najtań

szych cenach. 'a=™ =
Również sprzedaje sie ua

S P Ł A T Y  H & £ S £ £ £ Z N E .

O b e cn ie : l ł t i

W M M tt WYSTAWA MAJOWA

Jadse I dtaągie łamał wydum*b w K-
zj ku .wtekóm, u Kcari tac się z tom, że wieia 
Niemców u a>kaio do Pobćki Snąć joćhuik 
te ojłoezonwi me wselM adŁo^iły situl eŁ, 
gdyż w tym eeła wydany e lykt
z sr. 1747 oipiefwa, iż \jncnkdfco ieden albo óru- 
gi z żołnî JTŁÓw *b;‘3eaieey'Jj iest |k)%vtó- 
eoa — naywiększa ceęlć fcb za grankę 
wyleli y mnych isięee>; am pffzyliBwłeie stio-
im poc^gsę li'

Wazystkloib t^roh środBaów i objawów 
w srbuaka d o z r^ a  w powuej m ierzi Pol
ska. Zabiór., u  wi^cz ludzi p rz /b y  vt ająeycli 
do Pjjbs. 7-3.trŁyaiy wano pise ftftrfżająeyóir, 
a  uiaj-cłi edradą wabiono do przokraczenia 
graeż^y I  pcuan  i&b zabierano w r&kiuty. 
Czyatifaio to  wszędzie. Gkir&rał Wołiccfcdnif 
w Eaiom  zabrał nawet kS ka ludai przejdź 
dźa.jąoomu przez Hainm elsk tjrow i k d o t -  
siklemu. Tern. mniej oczywiście skrupułów

Tnftine wobec pvdd%ayeh polskich. Doszło 
do tego, że naw et Domiiartk, piozos aa 
czelny P ite  Zadiodnich, skarżył się Fry- 
deiylcowi (z L,fuśfoą o zatajenie na-zwisua) 
na samow olę kcmieałdy werbunkowej, iż iwtr 
padała n a  pojazdy pu-aybywająeo z  Pc^słd 
i Żmudzi, wpyobuła pasxrbków, woźrąaów 
I służących w wuSoway pruslaie, nocą wp* 
dała pmsez graidoę do zagród po ludzi, tak, 
iż niebawem kMoomiikacsya z tam tych stawo 
poM aeh d.> Psas prawic zupełnie ustała 
i twrós La się B k.dast do Królewca na Libr*- 
wę, i  w iełką aekodą d la handlu. Praktyki 
te  objął F ryderyk  po ojcu.

Od r. 1713, 4  od w ą tp ien ia  na tron Fry- 
d e n k *  'W abrima L nie minął rok, w  któ- 
ryrn-by weiboffioacy łesadenbiiTOcy m Mar- 
ftbg, ss Pon'.oivA, t  P m s Książęcych nie byli 
wpadali, dobrze aswykle uzbrojeni, w łi- 
czniejSEyoli zaafeępaca do kana/iw Pzeo-zypo-

sTKjlitej. Czesio staczały się krwawe wałki 
między napastnikam i a  pczybyłą swoim na 
pomoc ludnością polską. Nieikiedy sz, la 
zw yelęsitwa p raechyk la się n a  stronę za- 
ezopionycb, a  werbownicy uchodzili, pozo- 
stawiv,'szv n a  placu annych  i trupów. T a 
ki mianowicie koniec miała wyprą wa od
działu złożonego z 8l<0 Prusaków  w oko
licy Kwidzyny, o której wspomina joffen 
z historyków  niemieckich, gdzie zgroma
dzona i uziwojona naprędce ludność polska 
zdołała im dać mężny odpór. Zwykle je
dnakże kończyły się owe wyprawy tragi
cznie d ła  nieszczęsnej pogranicznej Ludno
ści pofeldoj. k tó ra  nie miała ołmony skut
kiem nierządu panującego w Rzeczypospo
litej.

Ks. Kazimierz Ziroinerntsnn.

opisał historycznie
A . G r a b o w s k i .

KTO PCiY CZY
8.SU0 K u  wyjas4? Od 1
U' cs sdstąplę sueszhsBie, 
shładzjącs ti j * 2 po u i 
umeblowanych, kuchnia, 

riektrykn, tjiko dla panów 
<ub >n:.ńcÓ3(wa, najwyżej 
dwie osoby. Spłata 2.000 K 
wSmiefiącash.Wiadoiasić 
Krzywa 5, I. p., od 2—7. 

■-.es

N A D M Ł Y N A R Z
w swoim zawodzie wszech
stronni* udoskonalony, s 
praktyką krajową i zagra
niczną, władający j<*syf sm 
oiamicckim, francuskim i 
nuklni, kawaler, poszukuje 
posady u ra* — Łaskawe 
CMrt, pod 8. B. do A."ui. 
„Głosu Narodu*. J3.J0

Uimia i lamaif
stawia baćki, przyjmuj* łł 
■idwtoala, udziela parad.
ląuracjra sapswnlcoa.- 
Studencka t, H. p  ̂aa iewc, 
od g«Młsmy •  reno h  7
wlec-cr-m. "3904

Powóz
na parę koni,

L a n d o  a / i i  w i z o w i
lekki*, aa oliw u. ssUch, 
zastosowuu do letnich 

atiejscowości,

kiretka iraz wćzki
aswa, aa ras *ach, z budą 
am Mu.milss ą i et_, po
leca pracownia powozów
J a n a  S z y m s k l s g o
Krakłw, ot Rakawieĉ e 11.
Pł*w Jm uJ« U k ta  abał&ltmki na 
Dowm pow ozy, w ózki, w ozy t ę -  
ftaMika a l t  takAa odoow iou a 

1 raparaeya tycbta. 2172

Fortepiany,
Pianina,

Fisharmonie
Sprzedaż, thism  wyaa- 
jeaw Cufeje lakte iszton- 
■eaty uływaae. — 5 *r- 
tertepieaaw Haieey less
larakkj Woleka 7. Iad9

nujM iir
PŁNSYONAT 3917

zaslad leczniczy
Bri L  Zanyeklegd 

ttwarty s i  IS-flo naja.

K IE R O W N IK
SUedaicy KMŁ Reinici ife
psszukuje pesady

Zgłoszenia p o d  „Kie
ro w n ik "  do  Ad m in. 

„G łosu N arodu*. 
2131

Kluoz do oznaczani? Roślin
spotykanych na wyciecz-
k  według Postula rs-
stosowsł do flory polskiej 
Gr. Chmielewski, 2 tomy 
wraa z dodatkiem i prze- 
»y*ką K 17-60. ił79 

Y —y. i po otrzymaniu 
ceny * sięga ća J. Ł Fri rd- 
lei m Kraków -  Ryaek 17. w»

Posady kierownika
S k ładn icy  ftoszukuje 
K R. Zgłoszenia p o d  
„K ierow nik*  io A  .m . 
„G łosu N a ro d u " . ISIS

1 Doh o ń t' > >• nie na t̂Api).
asMBrwbC’-T.Mra *3-.. .■ -̂ -ibŁ-WiamNBC.̂

K r a k ó w

Hejtegizy łrótiowy Lrzawo-
pe Krakowie.

57 rycin w tekście.
Cena m 1A90,

» pj-wayłhą K U1- .  
Wys^ńa * i padettantom 

należyto ści.
De Babcia w księgarni

0. E Friedloina
Krafeiw, ftonsk I. 17.

s p .ia d a ils
s t a r a  ce

zdatna do użytki 
Wiadoisoić Folwark Pr* ! 
fńk v u i  ł , 17. 23*7

Wydzierżawi? skiep w R a k s
ni* sezon  za 3.000 k o ro n .

Przyjsiuji} dzieci na leczenie w Rabce
o p iek ę  z u ia ran n em  u trzy m sn ie ra  p o  40 K 

dzienn ie . — O bjaśn i C hądzyńsk i & rako\v, 
A leja M ick iew ic ia  17 (gm ach S ludyum ) od  

godziny  1 —3 (p ró cz  św iąt). 9861

Rsdakóya I Administracja Kraków, Batorego i .
W płeć«‘u<ych dniach czerwa b. r. zaczeie wy

chodzić w Kr.kowis pismo tygodniowe p. t.:
„P o w s zs c h r;^  T yg o ć ć ik  iRsorm asyjny4*

‘Uświęcany poszukiwaniu oraz oierswsniu pc3ad i jwlzob 
uej pracy, ksjsrzsniu mułłcśatw, kapsie i sprzedaży ka
mienie, dsmżw i majętfców, l;uon!a \ iprzeieży wszelkiego 
rodzaju, w> vlmu mieszżań i iotail, \ts rćurniai wszel
aka irrforraacyam.

POWSZECHNY TYfiODNiS INFORMACYJNY 
wysyłany będzie Bajwcfcbśnifcjszyuu p ~ -jatri do 
wśaystkich miast, miasteczek . folw-rkóv w całej

Polsce.
CENY 0@£/»S2£&: 3276

i a  atow a Cd khL, pierw sze fZotpo UoóiytB Ł m tien i # k L ;  tąęla-
w ięfcttych rozm iarów t i r i s re i  jr^nc*zpąlk rvy  w L ; psiaki 

1# w łereiy  c a  ia »«ko£ć caJcj s tr a iy  10 ta ra su
CSI1Y PsdriiłłiSSuTYi

roczni* a wysyłką kor. 18-2 >, półrocznie hor. 
kv art !u,d kor. 4-SO.

U l f i ł s i ł B  V W «ryafkla og?oasao'x., nadesZaa* 4o fadno-ran ilC ^ S  S kroja/w© tamn-azó£6oiaW  f l A i i r W  A k r e t^ w ł  xamn-uz wasm »Pewss*ciinogo l>rj4b«i&B ImonMeyincf kaWn* w miar̂  tsuefaea w ezterech Bistr
nap pWi^

EtEirfpf.flych nomemcłL

Wakacyjny Kurs buchaiteryi
o tw ie ra  o J  16  cze rw ca  

S x k o ta  ta a n d lo f ta  p :d } .W .S H A lsk I« |o  
w  K r a k b t  e .

WpUf i iaformacye eodrieanie e 1 grd„iay F) do 11 
przed południem Rynek ’t, UL p^tra. 2310

Do wynajęcia
2 umobtowase pako jo
z* wspóiaem wejściem 
w śródmieściu tyik* dia 
pań, od 1 czerwca. Zgłcsz.w Adm. jQL Rar.“ pod JBpofcói*.2274

A1A.W AUIŁIŁ1**
Darae hancaise

ciicrche wg^ement 
pomr lea racances

= e Krupnicza 22
oficyny C. IU. etat.e. 2247

H mTś Y iTAfitffkYA

U„łebiow3RY

‘ legaricki pokój
d!e Paał do wynaję
cia. Bliższa wiado
mość ul. Bracka 1. 

D p. od 2 -3 .
2258

Biedna wdowa

K O N K U R S
w.1 - .„ *

na posaoy powiatowych referentów dła 
spraw rolniczych.

Celem obsadzenia wakujących pos&d referentów dla opraw 
rolniczych rozpisuje się niniejszem konkurs.

O posady te ubiegać się megą kandydaci, wykazujący się:
1 ) świadectwem ukończonych wyższych (względnie średnich) 

stndyćw rolniczych,
2) świadectwem odbytej praktyki rolniczej.
Do podań należy dołączyć odpisy świadectw oraz dokładne 

curriculum vitne.
Posada jest kontraktowa. Przywiązane do mej pobory, wy

noszą 7C0 koron pensyi i 250 koron ryczałtu na objazdy.
Podania należy wnosić do Delegatury Ministerstwa Rol

nictwa Kraków, ulica Warszawska L. 3, najdalej do dnia 15-go 
czerwca 1Y19 r.

D e l e g a t
✓ Ministerstwa Rolnictwa i D. P.

Cyrekcya BimM. j M  ftoalnugs w Miechowie
podaje do wiadomości, że od nowego 1919/20 roku szkol
nego będą do objęcia

posady dla nauczycieli języka i literatury 
polskiej i przyrody wraz z chemią.

Wiadomości i szczegółów udziela Zarząd gimnazjum
2 2 x 6Vf Miechowie.

Towarzystwo Zaliczkowe
w  T a r n o w .e

zarejestrowane stowarzyszenie z nieograniczoną poręką
zawiadamia, że

z  d n ie m  1 -f?o lip c a  1S19 r .  i - l ż a  s to p ą  p ro *  
CfeAtoWA O d w k ta d a k  o s z c z ę d n o ś c i ,  dotychczas

wyżij oprocentowanych

na
Oprocentowanie trwa od dnia złożenia do dnia wyjęcia 
wkładki. Podatek rentowy opłaca Towarzystwo z wła

snych funduszów.

D YR E KCYAs
S o k o ls k i. K o t ł u j .

2276

Obiady domowe
x 6 d*A Xf. 1  uboca- 
u ł k d t  *paaŁ Sołębia 

t f  Ł >  3*79

sŚrgieraóttod gse#IM»-
fchre mn* 9 ------ *-

K U R S A  P R A W N I C Z E
j r KUAKOW lljf«

f t y n e k  g J ó t r n jr  L .  22.

| S s j U i *  pr.iygotcwmnio nrz#7. fzcboirft o) do egzaminów i r j-  
| gdrtK&w prŁwnickych L  orvrGr*ył«ł» k ra k cw iiłsg *  i lwowskiego, 

b) dpam inów  sdwokaekkh, pfdriowzkioh I AotarysJcych.

S y s te m  dl* wojskowych 1 wnędiuków zaatępajo w
-  noicł jwzyf* iadjrartdsłiae, boz petneby Ef

| ‘ opniz^aaiil* njiejec* pobytu. §2

Lricej* zaiarowr i iady^iSuclne. Wypożyczenie Uryp- 
i tćsr, sferótety f tutawr. 'dani -cys i prssjtefete ita żęda- 5  

nie. Przygotowanie e^cw ledrio  !o znstan politycznych, fi-

JJ

I w o n i c z
peRS.]fanS

Z o fiju w k a11
po;»ca p iękne słonnnzno 
>wkoje x cało(j_lennera 
u trzym aniem  la b  b&L.

Eł feJjlJ łrftjlt BtS-Uii

Urząd raisjski krśl. uiasti 0święct»iia.
L. 3325/1919.

Oświęcim, dnia 15-go maja 1919.

KONKURS.
Urząd miej k i w Oświęcimiu ua podstawie uchwały Rady 

miejs£iej z dnia 15 m&ja b. r. rozpisuje niniejszem konkurs na 
posadę

in s p e k to ra  p o lic yi m ie js k ie j
z zasadniczą płacą roczną 1.400 koron, dodatkiem aktyw alnyir

w miesięczny ih ratach z góry, z prawem do emerytury według 
Sta ta ta pensyjnego dla Urzędników i funkeyoaeryuszów miejskich 
w Oświęcimia obowiązującego.

Posada będzie nadana prowizorycznie na rok jeden, pcczen: 
n  uchwałą Rady miejskiej, nastąpić może stabllizacya.

Kandydaci, w podania własnoręcznie pisasem, winni przed- 
fczyć metrykę chrztu, d&wód obywatelstwa polskiego, świadj- 
etwo Ł*kars' ie, świadectwa szkolne, świadectwo moralności, do
wód na kwalifikację Komendanta Storiy policyjnej, octatnie świa- 
d u ł  a z zatradnienia w tym zawodzie czy to przy policyjnej 
służbie państwowej lab autonomicznej i  krótkie eurricnlnm vilae.

W razie nom inacji kandydat hędrie obowiązany przed sta- 
biH asy, uczynić dod tłkov o aadośó przepisom kWoiJizacyjnym 
rozporządzema Wydzfahi krajowego z dnia 20-go maja 1893 r. 
D. i  kr. Kr. 88.

Podas a ^andydudde wnosić należy do Urzędu miejskiego 
w Oś ięcimiu ściśle w terminie do 1-go lipca 1919 r.

Burmistrz: 
Roman Mayzel.

W A LN E ZG RO M AD ZEN IE
Tswsrzyst^a jAi^szbwfgo iia  handiu i przeisysłu w 0?mb9^cu

odbędzie się
w nisśzielę dnia 1 ezerwca 1218 r. o godz. 2 ps pałudriu z kem.itot .-m, 

e s godz. S bez wzgTgdo Ba komplet
z następującym porządkiem dziennym:

1) Odczytanie protokołu z ostatniego Walnego Zgromadzenia,
2) Sprawozdanie Komisyi szkontrnjącej i Djrekcyi z rachun

ków i czynności za rok 1918 z wnioskiem o udzielenie Dyrckeyi 
aLsolutoryum,

3) Wybory,
Rozdział zysku, 53-32
Wnioski członków.

L. 330.

Ogłoszenie konkursu.
Na mocy postanowień ustawy z dnia 2 lutego loSl Nr. 17 

Dz u. kr., uchwały Wysokiego Sejmu z dnia 4 kwietnia 1900 r. 
L. S. 1302 i ustawy z unia 5 października 1906 Nr. 148 Dz. u. kr. 
rozpisuje się niniejszem konkurs na pcsńdę

lekarza okręgowego z siedzibą w Niżankowicach
z płacą 1400 koron rocznie i ryczałtom na koszta podróży słu
żbowych w kwocie P00 koron rocznie.

Do okręgu sanitarnego w Niżankowicach przydzielone są 
gminy: 1) Nitankowice, 2) Podmojce, 31 Byoło, 4) Borszowice, 
5) Sierakośce, 6) Sólca, 7) Młodo w Lee, 8) Aksmanice, 9) Koniusza, 
10) Kłokowice, 11) Fr drop ii, 12) Kormanice, 13) Kniażyce, 14) 
Kupiatycze, 15) K&niuszki, 16) Darowics, 17) Mamo wice; I81 Paćko- 
wice, 19) Zabłotce, 20) Wituazyńce.

Kandydaci ubiegający się o posadę, muszą oprócz dostate
cznej fizycznej zdolności stwierdzonej świadectwem lekarza po
wiatowego, posiadać następujące warunki:

1 ) prawo obywatelstwa polskiego,
2) dyplom dok .ora medycyny7, uprawniający do wykonywa

nia praktyki lekarskiej,
5) nieskazitelny charakter,
4) znajomość języków krajowych,
5) p.-aktykę najmniej dwuletnią w zawodzie lekarskim, 
[>) nie6) nieprzekroczony wiek lat 40.
Pierwszeństwo będą mieli kandydaci, którzy wykażą się 

dwuletnią służbą w szpitalu powszechnym po uzyslcaniu dy
plomu doktorskiego albo egzaminem fizykackim.

Podania wnosić należy do podpisanego Wydziału powiato
wego w termtafa do 30 rzsrróa 1919 r.

Przemyśl, dnia 17-go m&ja 1919 r. 2284

Z Wydziału Rady powiatowej*
W . S a p la P u , prezes.

Nakładem Wydawnictwa „Głosu Narolu" Bp. g .ograniczoną odpowie di'litością. Redaktor odp-wiedzialjay. i aaczeloj Koman W o y i s y ś s k L  — Drukarnia „Głosu Narodu" w Krakowie pod zarządem K. Ferka.

jMwsaflRtAfcatf rx>


